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Rok XVIII. 


Nakładem Spółki Wydawniczej GRODKI i Spółka. 


Marszałek 
Gezy nalo, 
D 


Musztaróę angielską deskon 
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zło j jakości peleca Firma agakopana Moor i Stachowicz Lwów, Akademicka 24 = piane 25. 


ASTRALNA ŻONA. 
(Do artykułu na str. $-mej.) 


LOTNICY ANGIELSUY ZAPROÓSZUNI 
DO WARSZAWY. 

Lwów, «l 

Jak się dowiadujemy przebywający 

we Łwowie lotnicy angielscy pp. Mac 

tosch i Hinclair zaproszeni zostali przez 


listopada 


. 
i- 
u 


szefa ponten a lotnietwa w min. 
spraw wojst. put. inż. Baysiego do 
Warszawy. 

sa. 3 


Warszawa, 23. Ustopada. 
W dniach najbliższych 


(NEWER) 
przyjeżdża 


\ 


I 


do | 


Warszawy incognito książę Ri, członek 
panującej rodziny cesarskiej w /aponji. 
Księciu towarzysza: małżonka, dwaj 
adjutanci, marszałek dworu i dama dwo- 
ru. Książę z małżonką przyjeżdżają da 
Polski celem zwiedrecia jej i poznadia, 


NOWA SECESJA Z „PIASTA. 
Warszawa, 25 listopada. (Tel. 


' G. P) Poseł z Podhala p. Bednar- 
JAPOŃSKI KSIĄŻĘ KRWI W POLSCE. | 


czyk zgłosił oslalnio wystąpienie z 
PSL. „Piasia” i akces do Stron:ic 
twa Chłopskiego. 


Przybysz 
i SKOŃCZONA. 


Drugi dzień procesu 
Orleńki do „Gazety Porannej". 
ozpusty w Stanisławowie. 


| przybył o do Wilna. 


} 
i 


Redaktor naczelny: JERZY KONARSKI. 


Porannej" z daty 22. bm. ogłosiliśmy w numerze 
następnym, zaznaczając równocześnie, że z tego 
powodu zamieszczamy dwa kolejne kupony (nr. 15 
i 16), by uniknąć przesunięcia terminu losowania 
„Konkursu zimowego”. ustalonego na 3. grudnia br. 
Wobec tego, że z licznych stron dochodzą nas 
mimo to reklamacje Czytelników, którzy nie wie- 
ząc o kenfiskacie żalą się, iż numeru tego nie 
otrzymali, powtarzamy raz jeszcze, że numer po- 
niedziałkowy „Gazety Porannej" uległ konfiskacie. 
Z tego powodu ekspedycja tego numeru na pro- 
wincję okazała się niemożliwą. 


WYDAWNICTWO „GAZETY PORANNEJ". 


| Wiadomość o konfiskacie nr. 8330 „Gazety 


Ządają zniesienia Reichswehry 


STANOWIĄCEJ „WYKŁADNIK 

Berlin, 23 listopada. (Tel. G. P.) 
„Tagliche Rundschau“ donosi, że 
na konferencji socjalno - demox 'a- 
tycznej w Chemnitz poseł socj. 
Stueckler domagał się zniesienia 
Reichswehry, o ile nie uda się zre- 
pubłikanizować wojska niemieckie 
go. Również byly premjer Saksonji 
Zeigner wystąpił z żądaniem hez- 
warunkowego zniesienia Reicks- 
wehry podkreślając, że nadzieje 
na zrepublikanizowanie Reichs- 
wchry są złudzeniem. W tym Gu- 
chu przyjęła rezolucja oświadcza, 
że Reichswehra w stosunkach za- 
granieznych jest wykładnikiem 


GROZY WOJNY EUROPEJSKIEJ". 

niebezpieczeństwa wojny curopej- 
skiej, a w stosunkach wewnętrz- 
nych Niemiec ma służyć do zwal- 
czania proletarjatn. 


NORWEGJA WYDALA DORUCZLIWE. 
GO BOLSZEWiKĄ. 

Oslo, 23. listopada.i (Tel G. PJ Rząd 

norweski zlecił człoakowi rady 

nej ros. związków zadow. 


central- 
Jaglomowi. by 
ten w ciągu 3 dni opuścił torytorjum Nor 
wegji. Jagłom, który przybył do Worwe- 
gji pod pozorem nankowysn badań eka- 
nomicznych trudnił się w istocie ergani- 
zowaniem jaczejck komuuisiycznyci. 
zp MA 
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„GAZETA PORANNA" z dnia 25. listopada 1927. 


Nr. 8338 


- Stanisław Przybyszewski 


(1868 -- 1927) 


WARSZAWA, 23 listopada. (7el. wł.) Dziś o godz. 11. przedpołudniem w Ja- 
ronkach pod Inowrocławiem zmarł Stanisław Przybyszewski. 


Lwów, 24. listcpada. 

Bogata indywidualność artysty- 
czna «Przybyszewskiego, liczny po- 
czel rozpraw estetycznych, rozwi- 
jających nowe pojecia o sztuce, 
szereg poematów prozą, powieści i 
dramatów, bujna wreszcie i skom- 
plikowana linja ewolucyjna —wy- 
magają obszernego „i wszechstron- 
nego oswietlenia. W dorywczej no- 
latce można podkreślić tylko rysy 
jzasadnicze, istolne i syntetyczne. 

Znaczenie Tego, co rzicił pło- 
mienne Confiteor, polegało raczej 
na wpływie, który. wywarł, niż na 
Jego oryginalnej, choć niezwykłe 
warlościowej i nieprzeciętnej, twór 
czości artystycznej. Umiał drugich 
pobudzać i rozbudzać, wpadł siru- 
mieniem byslrym, wartkim i ożyw- 
czym w męlną A A sądzawkę 
życia polskiego na przełomie dwóch 
wieków i w lem wielka Jego za- 
sługa. 

Protestowal Przybyszewski prze- 
ciwko podporządkowaniu artyzmu 
tendencji. 

Podnosił chorągiew w imię w- 
tystycznej i osobistej swobody jed- 
nostki twórczej. 

Lączył narodowość nie z prze- 
mijającą publicystyka polityczna, 
lecz z tem. co jest w narodzie wic- 
czne: z elememami rasy. 

Walczył skutecznie i zajadle z 
jałową fikcją imitatywnego sto- 
sunku Lwórcy do życia,  obnażał 
fałsze nalurałizmu, stawał się Ja- 
nem  Chrzcicielem  powojennye 
pradów literatury europejskiej. 

Odczuwał i udatnie realizował 
potege T w twórczo- 
ści artystycznej. 

Smagał skutecznie chciwość 
sentymenłalizmu i płynącego zeń 
uproszczenia zjawisk duchowych: 
„dusza jest ponura, bo jest bólem 
namiętności..." 

Dla tego wszystkiego ode- 
grał rolę olbrzymią w rozwo- 
ju kultury i szluki polskiej — ro- 
lę, którą dopiero rozważenie do- 
kładniejsze może ocenić w całej 
pełni. 

A choć jego fantastyczna kosmo 
gonja, oparta na uznaniu płci pra- 
przyczyną życia, sensem i warun- 
kiem wiecznego rozwoju, najgłęb- 
szem źródłem indywidualizmu, nie 
utrzyma się nigdy — olśniewające, 
rgjastyczne wizje Przybyszew- 
skiego, niewolą nas ciągle tytanicz- 
nym rozmachem wyobraźni i nie- 
samowitą potęga wysłowienia. Mi- 
mo wszelkich ataków, napaści i tru 
jacych grotów, — nikt nie umniej- 
szy piękna jego twórczości, która 
w „Śniegu lub w poemacie „Nad 
morzem” wznosi się na prawdziwy 
szczyt wielkiego artyzmu. 

Zasluga Stanislawa  Przyby- 
szewskiego polega jednak głównie 
na lem, że ożywił i zapłodnił glebę 


PRN MAĆ 3 RZ Z R. = a i R. | a m mz a 
— zna 


| życia polskiego, że przyniósł w za- 
tęchła atmosferę szeroki powiew 
Europy. 
Henryk Balk. 


* 

Przybyszewski Stanisław * 6. V. 
1868 w Łojewie na Kujawach: 
Studja gimnazjalne w Inowrocla- 
wiu, Toruniu i Wągrowcu, poli- 
techniczne w Charlotenburgu, me- 


„Zur Psychologie des Individu- 
ums“: „Chopin u. Nietzsche” (1887), 
„Oila Hanson“ 1892, „„Wigilie” 1899, 
„Nad morzem“ 1899, „Dzieci szata- 
na“ 1899, „De profundis“ 1900, „Dla 
20M 1900, „Na drogach du- 

v“ 1900, „Androgyne” 190i, „Ta- 
niec miłości i śmierci‘ (Złote runo, 
Goście) 1904, „Homo sapiens“ (Na 
rozstaju, Po drodze, W Małstromie), 
1901, „Maika” 1902, „Synagoga sza- 


dyczne i przyrodnicze w Berlinie. | tana'* 1902, „Poezje prozą* 1902, 
Oddzielnie: „W godzinie cudu“ 1902, „Snieg“ 


lid 100 cianisława PrZydYSZEWSNETO, 


r 


Złe przyszły lata — każdy nas ugodził 
Stratą (wyroki wy nieodgadnione! ) 
I Ty ostatni, coś tak pióro wodził, 


[Rd 08 


się rekowania między Niemcemi 


celną z Niemcami za zakończoną. 


dciogacji niemieckiej dr. Ernst, 
siwa skarbu Rzeszy. 


a 
29, 


Berlin, listopada. (Tel, G. P.) 
Dyr. ieckowski wyjechał dziś wieczo- 
rem do Warszawy. Tosamo uczynił 
poscł niemiecki Rauscher. Równocze- 
śnie wyjechałi z Berlina do Warszawy 
dyr. depart. niemieckiego min. pracy 
Wcigert i naczelnik wydziału tegoż 
min, Besiegel, w celu podpisania umo- 
wy w sprawie polskich robotników rol- 
nych. 4 
Równocześnie z osiągnięciem z4śa- 


Dziś 


Ks. Oraczewski 
Tajemnica Józefa Piłsudskiego 


Odszedłeś do nich i na tamta stronę. 


Bo trzech Was było tem nejwyższem brzmieniem 
Polskiego słowa i, sztuki zaklęcia, 

Więc gdy się cień Twój spotka z tamtych cierniem 
Padniecie sobie jak bracia w objęcia. 


Henruk Zbierzchowski. 


W przyszły poniedziałek toczyć się bęją w Warszawie w d. c. roko- 
wania o zawarcie traktatu handlowego. Przewodniczącym delegacji 
skiej do tych rokowań będzie dr. Ju:jusz Twardowski, 
dyrektor jednego z deparlamentów minister- 


pol- 
kierownikiem zaś 


niczego porozumienia w sprawic ogól- 
nych rokowań gospodarczych, zostały 
ukończone rokowania w sprawie ukła- 
da drzewnego, na podstawie klórego 
Niemcy przyznają Polsce na rok kon- 
tyngent przywozowy drzewa tartego. 
Zn.esiony ma być obecny zakaz wy- 
wozu do Niemiec polskiego drzewa tar- 
logo. Polska zobowiązuje się do nie- 
podnoszenia w tym ezasie ceł wywo- 
zowych na drzewo okragłe w stosunku 


Dziś | 
wvgłosi odczyt 
o godz 8-ej wiecz 


Bilety już do nabycia w Biu ze Wagonów Sypialnych, Plac Halicki 15. 


Í 
w Sali Possjmowej, Plae Krakowski 12. (dom hr. S' arbka). | 
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KONKURS ZIMOWY 


„Gazety Porannej". 


KUPON Nr. 16 


| BR T0 SYMBOL ZWYCIĘSTWA | 


WAPOLE 


| 1903, „Synowie ziemi“ 1904, „Ślu- 


by“ 1905, „Odwieczna baśń“ 1905, 
„O dramacie i scenie“ 1905, „Dzień 
sadu“ 1909, „Gody życia“ 1910, 
„Szopen a naród“ 1910, „Zmierzch“ 
1911, „Topiel“ 1912, „Mocny czło- 
wiek“ 1912, („Święiy gaj“ 1913, 
„Wyzwolenie“ 1913), „Dzieci nę- 
dzy“ 1914, „Szlakiem duszy pol- 
skiej” 1918, „Krzyk“ 1917, „Eks- 
presjonizm, Słowacki i Genesis z 
ducha“ 1920. Artykuły i manifesty, 
ob. „życie”, „Zdrój” 

* 
POGRZEB ODBĘDZIE SIĘ W GÓRZE 

POD INOWROGŁAWIEM. 

Poznań, 23. listopada. (Tel. G P.) 
Śp. Stanisław Przybyszewski zmarł 
nagle na ndar serca w 60 roku życia. 
Śmierć zaskoczyła go w Jaromkach 
pod Inowrocławiem, w majątku pań- 
stwa Znaniewskich, gdzie bawił od 
kilku tygodni, kończąc przygotowania 
do swoich odczyłów o Janie Kaspro- 
wiczn, które miał wygłosić w najbliź- 
szych dniach w Krakowie, następnie 
w Poznaniu. 

Zwłoki śp. Przybyszewskiego zo- 
staną złożone na wieczny spoczynek 
w Gurze pod Inowrocławiem, w pa- 
raśji Łoje na Kujawach, skąd pochodzi 

| rodzina Przybyszewskich. Termin po- 
grzebe nie został jeszcze ustalony. 


! 


PODPISANIE WYTYCZNYCH PRZYSZŁEJ UGODY. — ROKOWANIA PRZENIESIONE DO WARSZAWY. 
Warszawa, 23 listopada. (Tel, G P.) Dæs podpisany zesłał przez ministra 
Stresemanna i dyr. Jackowskiego pro skół z konierencyj odbytych w dniach 
«l 17—23. bm. Protokół ten zawiera wytyczne linie według których odbędą 
ii Polską w sprawie traktatu handlowego. 
Wobec podpisania tego protokołu uważać naieży z dniem dzisiejszym wojnę 


do Niemiec. Pozatem przyzmane zo- 
staną pewne kontyngenty na poszcze- 
gólv- produkty przemysłu niemieckie- 
go, ak n. p. samochody, rowery i ze- 
gary. 

Układ ten oznacza więc zapoczgtko- 
wanie likwidacji cebnstronnych zarzą- 
dzeń bojowych. Formalne podpisanie 
ukladu drzewnego nastąpi w ciągu 
bież. tygodnia w Warszawie. 


SŁU PODNOSZĄ AŁARM. 
Bytom, 23. listopada. (Ter. G. P.) 
„Ostdeutsche Morgenpost' organ wiel- 
kiego przemysłu na niemieckim G. Ślą- 
sku zamieszcza znamienny artykuł pt. 
„Górny Śłask żąda kompensaty“, wska- 
zujący na rzekome niehezpieczeństwo ja 
kie grozi niem. G. 5ląskowi po zawarciu 
traktatu handlowego polsko-niemieckie- 
go. Po otworzeniu sranicy Pnlska będzie 
wykorzystywała każdy kontyngent wegia 
i żelaza, albowiem pozwolą jej na to sto- 
sunki walulowe, przytłaczająco niższa 
cena zaofiarowania węgła i żelaza, a co 
za tem idzie możność zdobycia svhie 
rynku niemieckiego. Pismo obawia się, 
że w pierwszym 1zędzie ucierpi skutkem 
( tego górnictwa biemieckie na Górnym i 
Dolnym Śląsku, a masy robotników gór- 

niczych pozbawione będą pracy. 
p Q 


NIEMIECCY BARONOWIE PRZEMY- 
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Marszałek Piłsudski w Wi 


„GAZETA PORANNA” z dnia 25. listopaca 1927. 


RÓWNOCZEŚNIE PRZYBYLI DO WILNA PP. KNOLL, PATEK, ŁUKASIEWICZ I HOŁÓWKO. 


Wilno, 23. listopada. (Tel. G. P> 
Dziś rano przybył tn Marsz. Piłsud- 
ski w towarzystwie ppułe. Prystora i 
adjntanłów. lównocześnie przyjechał 
do Wilna z Warszawy poseł i mini- 
ster pełnomocny p. Knoli, szef Wy- 
działu wschodniego p. Hołówko i rad- 
ca Szumlakowski. W Białymstoku 
wsiadł do pociągu, którym jechał p. 
Marszałek poseł polski w Moskwie p. 
Patek. W Wilnie oczekiwali p. Marsz. 
Pisudskiego: poseł polski w Rydze p. 
Łukasiewicz, wojewoda Raczkiewicz 
i przedstawiciele władz wojskowych 
okręgu wileńskiego. |. Marszałek za- 
mieszkał u rodziny. 

Niespodziewanemu przyjazdowi p. 
FPremjera Piłsndskiego do Wilna towa 
rzyszą oczywiście najróznorodniejsze 
komentarze kół we: Nie ule- 
ga wąłpliwości, że pobyt Marsz. Pił- 
sudskiego w Wilnie nosi charakter 
doniosłego cwenemeriu politycznego. 

O godz. 12 w południe Marszałek 
przyjechał do pałacu reprezentacyjne- 
go i rozpocząl tu konferencjo z min. 
Zaleskim, podsezr. stanu Knollem i 
p. Patkiem. W konferencji tei biorą 


udział ponadto przybyły z Rygi poseł | 


Lukasiewiez, naczelnik wydz. wek. 
MSZ. Hołówko, oraz ppulk. sztabu 
gen. Szetzel i ppułk. Prystor. Konfe- 


rencja wypełmiła cały dzień Qzisiej- 


szy. 
Wilno, 25 lislopada. (Tel. G. P.) 
Przedmiolem calodziennej konfe- 


MARSZ. FRANTHET DESPERAX 
W RRAEOWIE I ZAKOPANEM 
(Telefonem od naszego korespoudenta.) 

Kraków, 25 listopada. (Tel. G. 
P.) Marszałek Franchet 
przybył do Tealrn miejskiego im. 
Słowackiego. Marszałku powital ze 
sceny w języku francuskim dyrek- 
tor Teatru Nowakowski,  poczem 
orkiestra odegrała hymn narodowy 
francuski. zaś pubiiceność urządzi- 
ła owację dostojnemu gościowi. 
Marszalek pozostał w teatrze do koń- 
ca przedsiawienia, żywo interesu- 
jac się sztuką i oklaskując aklorów. 

Kraków, 28. listopada. ister) Miraz. 
Franchet da Tsperay, który wozoraj był 
przyjęty bardzo uroczyście przez przed 
slawicieli wladz, dziś zwiedził Zamek 
i katedrę na Wawelu. Następnie prze- 
jechał staremi ulicami miasta dla za- 
pozmamia się ze starym Krakowem, a 
po śniadaniu wydanem przez prezesa 
Burwicza udał się do Wieliczki calean 
zwiędzenia salin. Wróciwszy wieczo- 
rem do Krakowa. postariwoił dziś je- 
szcze w nocy wyjechać do Zakopanego. 
0—— 

SĄD MARSZAŁKOWSKI NAD 

P. KORFANTYM. a 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 23. listopada. (ps.) Sąd 
marszałkowski w sprawie posła Kor- 
fantego kończy przesłuchanie świad- 
ków. Dziś przesłuchano dyrektora na 
czelnego związku  górniczo-przemy- 
słowego na Śląsku Geiseheimera, oraz 
p. Przybylskiego z tegoż Związku. 
Również przesłuchiwany był inspek- 
tor w Min. skarbu Nakonieczny. Jutro 


mają być mają być badani ostatni 
świadkowie. 


>—— 
WOJEWÓDZTWO GRODZKIE 
W WARSZAWIE. 

Warszawa, 23 lisiopada. (Tel, G. P.) 
Min. spraw wewn. opracowało projekt 
organizacji władz pierwszej i drugiej 
instancji Ze sprawą tą związana jest 
kwceslja przekształcenia komisarjatu 
rządowego m, Warszawy na wojewódz. 
two grodzkie. 


d'Esperay | 


rencji politycznej pod przewodnic- 
lwem Marszałka Piłsudskiego byla 
sprawa litewska w związku z se- 
sja Rady Ligi Narodów. Min. Za- 
leski i posłowie dziś wieczór opu- 
scili Wiilno, / Marszalek Piłsudski 


Warszawa, 23. lislopada. (ps.) W 
dniu 2. grudnia rozpoczyna się w Gc- 
newie nowa sesja Ligi Narodów. 
W sesji uczestniczyć będzie delegacja 
Polska z min. spraw zagran. Zale- 
skim ma czele. Na porządku dzien- 
nym figuruje znów sprawa Litwy. 
W związku z tem w pewnych kołach 
utrzymują, że tym razem do Genewy 


Warszawa, 23. lislopauda. (ps.) O- 
słalni numer „lJzwiestia' organu rzą- 
dowego Sowjełów alarmuje o rzeko- 
mem niebezpieczeństwie, jakie zagra- 
| ża pokojowi europejskiemu.  „Jzwie- 
stja“ twierdzą, że „pewne państwa 
curopejskie pracują na szkodę pokoju 
Europy, co może przynieść kalasltz- 
[alne następsiwa. Przedewszystkiem 
grozi niekezrieczeństwo Litwie (?) 
Wprawdzie Polska nie występuje wy 
rażnie w charakterze napastnika, n! 
| bowiem slalut Ligi Narodów spowo- 


y 
| Kinoteatr 


PALAGE 


LEGIONÓW a 


| zaś 


pozostał ma dzień jutrzejszy, 
ażeby zająć się sprawą coraz licz- 
niej napływających do Wilna emi- 
grantów litewskich, uciekających 
z Litwy i szukających w Polsce 


| schronienia. 


| 


| 


| siebie 


Marsz. PASWASKI uda się (o Goneuy” 


ZAMIERZA OSOBIŚCIE NA ŚWIATOWEM FORUM PODKREŚLIĆ POKO- 
JOWOŚĆ POLSKI. 


(Telefonem od naszego korespondenta), 


uda się sam Prezes Rady Min. Marsz. 
Piłsudski, Wyjazd Marsz. Piłsudskie- 
go do Genewy będzie miał na celu. 
wedle informacji tych kół, zaakcento- 
wanie pokojowego stanowiska Polski, 
a z drugiej stromy osobiste zapoznanie 
się z ludźmi, którzy kierują losami 
Europy. , 


OGANINY alarm sowiecki W obranie LIWY 


STRASZĄ LIGĘ NARODÓW RZEKOMYM ZAMACHEM POLSKI NA 
KOWNO. 


dowałby represje, nie należy jednak 
zapominać 0 warunkach, w jakich 
zdobyte zostało Wilno. _ „lzwiestja'” 
zwraca uwagę, że niedawno jeszcze 
podał się do dymisji gen. Żeligowski. 
jeżeli nie on, ło ktoś jinny może 
wziąć na siebie odpowiedzialność: za 
przeprowadzenie analogicznei imprezy 
jak w r. 1920(!1) Sowjety zrzucuja z 
wszelką odpowiedzialność za 
wyzywające wypadki i alarmują świat 
o niehezpieczeństwie, jakie grozi po- 
kojowi. 


Dawno oczekiwany orjentalny sziagier „Ufy“ p. t. 


| Zakazana Dzielnica Nyeri 


Potężny dramat w 10 aktach, pełen nie'łychanego na- | 

pięcia, miłości i występku, kreślący barwnie dzieje ko- 

biet w światowym wirze wytworuych salonów i domów 

schadzek, — W głów. rolach: MARJA JACOBINI, ELIZA 
LA "PORTA, KAMILLA HORN. 

Mimo wielkich kosztów wyjątkowo zniżki ważne od za 


dnia premiery. 


Sowie T zabiegają 0 Zgodę Z Anglia 


ANGLICY ODPOWIADAJĄ: MOŻEMY POGADAĆ, ALE TYLKO W LON- 
DYNIE... 


Londyn, 23 list. (T. G. „Deily 
'Telegr. potwierdza wiadomość, że Lit 
winow poleci} śledzić w Genewie wi- 
doki polepszenia sią słosunków angiel 
sko-rosyjskich. Angielska delegacja 
na konferencję rozbrojeniową nie po- 


da GHBiUIG 


PJ 


Wiedeń, 23 listopada. (Tel. G. 
P.) Podsekretarz stanu za panowa- 
nia Karola, Werckman zamieszcza 
w „Neues Wiener Journal“ rewela- 
cyjne szczegóły o stosunkach mię- 
dzy Niemcami a Austro-Węgrami 
w czasie wojny w sprawie Polski. 
| Niemcy obawiały się, że Austrja i 

Połska złączone pod berłem habs- 
| burskiem będą mogły w przyszlo- 
ści wystąpić wrogo przeciw Niem- 


com. Na lak zwane austropolskie 
rozwiązanie sprawy polskiej Niem- 
cy zgodziły się tylko pod warun- 
kiem. że Polska odstąpi Prusom 
| terytorjum aż do Narwi i Warty, o- 


| 
| 
| 


AT pem echa | 


ces. Karola od ub'egania 
REWELACJE DYPLOMATY AUSTRJACKIEGO. 


siada żadnych w lej mierze legilyma- 
cyj. Jeśli Rosja poczynić chce jakieś 
wnioski co do zbliżenia, winna — zda 
niem dyplomatów angielskich — skie 
rować się wprost do Londynu. 


odstreczyla 


ę o tron polski. 


raz zagłębie dabrowskie. Litwie 
miałaby Polska odstąpić Wilno. 
Nadto Niemcy miałyby otrzymać 
hipoteczne zabezpieczenie na pol- 


skich dobrach koronnych i na ko- 
lejach. Cesarz Karol miał uznać, że 
w takich warunkach nie może się 
ubiegać o tron polski. 


NOWY RZĄD BELGIJSKI 

Bruksela, 23 lislopada. (Tel. G. 
P.) Gabinet ukonstytuował się. Prze 
wodniciwo w gabinecie objął Yas- 
pare, tekę spraw zagranicznych Hy 
mans, obrony de Brouhquevillz. 


Sr. 3 


GEN. SKŁAUROWSKI NA WOŁYNIU. 
: (Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 23. listopaia. (ps.) Gen. 


„Składkowski po przeprowadzemnu ìn- 
sprkcji na lerenie wujswódziw. poło- 


żoenych na Kresach Wschodnich wraca 
do Warszawy we czwartek, W ciągu 
dnia dzisiejszego min.  Skladkowski 
zwiedził Luck, Kowel, Korzec, Brześć, 
przejrowadzając lustrację urzędów ad- 
mimistracyjnych, 

Łuck, 23. listopada. (Tel G. P.) 
Minister Składkowski przybył autem 
do Krzemieńca, poczem po zwiedzeniu 
Krzemieńca udal się do Wiśniowca. 
następnie do Poczajowa, skąd późną 
nocą wrócił do Pucka. 

5—0 
PODPISANIE KONWENCJI O 

WYMIANIE WIĘŻNIÓW 
Chel. 


Warszawa, 23 listopada. 
G. P.) Wczoraj podpisano konwen- 
cję między Polska i St  Zjedzo- 
czonyymi Ameryki Póln. w sprawie 
wymiany więźniów kryminalnych. 

pAs 

ŚLEDZTWO CO DO GEN. ZAGÓR- 

SKIEGO NA TERENIE WIEDNIA. 
(Telefonem vd naszego korespondenta.) 

Warszawa, 23. listopada. (ps) W 
związku z rewelacjaani, jakie pojawily 
się na łamach wychodzącego w Wie- 
dniu polskiego lygodnika „Kurera 
Wiedcńskiego', wyjechał do Wiedmia 
z ramienia wojskowych władz  śled- 
czych kapiłan żamdarmerji Hand. Ma 
on zasiągnąć informacji w „Kurierze 
Wiedeńskim“ eo do podłoża zamiesz- 
czantch tam informacji o losach gen. 
Zagórskiego, 


g— 


SPRAWA WESTERPLATTE. 


Genewa, 23. listopada, (Tel. G. P.) 
Referent spraw gdańskich w Radzie 


L. N. delegat chibjski Villegas, opra- 
cowal już sprawozdanie dla Rady Ligi 
Narodów w sprawie uregulowania kwe 
sii  eksteryłorjalności Westerplatte. 
Szezcgóľy sprawozdania trzymane są 
w tajemenicy.- 

Gdańsk, 23. lislopada. (Tel. G. P) 
Według prasv lulejszej rokowania 
polsko gdunskie w sprawie porte d'alta 


che ala perskich okrętów wojennych 
w Gdańsku. prowadzone z inicjatywy 
aady Lipi Narodów. nie przyniosły 


pozytywnego rezultatu. 
+ 
NIEWIASTA I „POCISK“. 

Warszawa, 23 listopada. (Tel, G. P) 
Wczoraj zaaresztowano przy ul. Miń- 
skiej 25 na terytorjum Zakładów amu- 
nicyjnych „Pocisk“ kręcącą się przy 
magazynach Zakładu podejrzaną ko- 
tieg lat 35, klóra sprowadzona na po- 
iicjię odmówiła podania swego nazwi- 
ska i wyjaśnienia celu, w jakim znaj- 
dowała się na terenie Zakładu. W spra 


wie tej tajemniczej kolicty prowadzi 
się energiczne dochodzenia. 
6 
POCIĄG ZDERZYŁ SIĘ Z TRAM- 
WAJEM. 


(Telefonem od st) korespondenta.) 

Warszawa, 23. listopada. (ps) Dzi- 
«jaj pociąg towarowy z Pragi złerzył 
się na przecięciu loru kolejowego i 
tramwajowego, z Tramwajem, zmierza- 
jącym na Brudno. Tramwaj uległ roz- 
biciu, a kiiku pasażerów zostało ran- 
nych. Pierwszej pomocy udzieliło woj- 
sko z koszar 36 p. p, Stan rannych 
pasażerów nie budzi obaw. 
ył e 

KATASTROFA STATKU NOR- 

WESKIEGO. 

Londyn, 23. listopada. 
lLodziom ratunkowym, 
Cromer do miejsce 
skiego stalku „Georgia“ udalo się u- 
rałować wszystkich pozostalych 15 
marynarzy załogi statku. 

—0—— 


(Tel. G. P.) 
wysłanym z 
kalastroly nąrwe- 


4 


Ee. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 20. listopada 1927. 


Pierwsze pełne posiedzenie 


Rady Prz bo znej komisarza rządu m Lwowa. 


SKŁAD RADY PRZYBOCZNEJ NIE ZA DOWALA WSZYSTKICH UGRUPOWAŃ SPOŁECZNYCH. — POSIEDZENIE BY 
ŁO POŚWIĘCONE UKORSTYTUOWANI U SIĘ KOMISYJ. — DEKLARACJE Ł OŚWIADCZENIA POSZCZEGÓLNYCH KLU 


BÓW. 


24. 

up) Wczoraj o godz. 6-tej wieczorem 
nastąpiło otwarcie pierwszego posiedze- 
nia uzupełnionej Rady Przyhocznej kc- 
misarza rządowego m. Lwowa, która na 
ten pierwszy debiut zebrała sę w peł- 
nym komplecie. 

Przed przystąpieniem» do porządku 
dziennego r. Łitwinowicz zsłosił im. Kon 
gregacji kupieckiej następującą rezolu- 
cję: Kupiectwo lwowskie czuje sie po- 
krzywdzone z powodn, że w stosunku 
do świadczeń, jakie ponosi na rzecz gmi- 
ny, nie zostało w odpowiedniej liczbie 
powołane do Rady przybocznej komisa- 
rza m. Lwowa i oświałcząa, iż lukę tę 
można uzupełnić przy ostłatecznem kom 
plctowaniu Rady Przybocznej, Mowca 
zwrócił się do p. komisarza z prosbą o 


Lwów, listopada. 


przedstawienie tej sprawy  o:lnośnym 
władzom. 

Podobne oświadczenie >viożył imie- 
niem właścicieli rzałnosci r. dr Pay- 


gert. 
Następnie przyslapiono 
dziennego, 


do porzadku 
-lo ukonstylna- 
wania sie nowego ciała przez dokonanie 
podziaiu szyPwakci nə poszezególuc ko- 
misje. 

Celem narady 


a mianowicie 


skiadu 
Komisji Matki przewodniczący komisarz 
Strzelecki zarządził 10 minutową pizer- 
wę, poczem r. dr. *ferschiaf zakomuni- 
kował w rezultacie porozumienia siy klu- 
następujący skład Komisji Matki, 
złożonej z 16 ezłonków. Według pizyra- 
do klubów jej skład 
następujący członkowie BR. P.: 

Z klubu P. P., S. rr. Glrystowski, dr. 
Herschtal, Szczyrek rzech na 9-iu człon 
ków klubu wchodzących w skład Kadv 
Przybocznej|, klub Ch. Ð. rr. Thrn$lie, 
Płapeta (dwóch na dziewięciu), klab Nar. 
Żyd. rr. Schmorak, Hezeheles uiwóch na 
ośmiu), kl. ukr. r. Decykiewiecz if na 
4-ch|, klub gospodarczy: rr. Litwino- 
wicz, Hubert, Strośski, Kozłowski, Pay- 
gert, Pammer (7 aa 31), Klub inteligen- 
cji: Laskownieki, Zakrzewski (2 na 7-iu). 

Po małej dyskusji nad sposobem gło- 
sowania wywołanej interpelację r. De- 
cykiewicza, który powołując się na 1c- 
gulamin wnosił zarządzenie tajnego gło- 
sowania kartkami, uchwalono wszystk/e- 
mi głosami, przeciw głosowi wnioskodaw 
cy głosowanie jawne i przyjęto przedło- 
żoną listę. 

Następnie przewodniczący zarzyóził 
godzinną przerwę ceten nmożliwienia 
Komisji Matce obrał nad wyj.ctem 
członków poszczególnych "omisyj 

Po przedłużonycn niemal ilo dwóch 
godzin obradach rol. Laskowniękt imie- 
niem Komisji Mafki przedstawił pełnej 
Radzie do zatwier lzenia skład delegatów 
do następujących Komisyj gospodarzy 
na posiedzenie Rady Przęhocznoj: 

Delegatów Rady na posiedzenia magi- 
stratu (paw. 21. statutu m. Lwowa: Fom. 
hudżetowo-finansowej :20 osób), Kom, 
technicznej (15 osób), Kom. ;*rowia 
publ. (15 osób), oświaty i kultury (17 o- 
sób,, opieki sbołecznej (15 osb, dóbr 
miejskich (10 osńbł, aprowizacyimi (10 


nad wyborem 


bów 


leżności weszli w 


osób), przedsiębiorstw komunalnyci 120 
osób). 
Nastepnie referent  przediożsł skład 


Komisji dyvscypl. H. inst, rzecznika dy- 
scęeplinarnego i zastępeow dla I]. instancji, 
Kpmisji kwalifik. ti. insluneji, delegatów 
do Państw, Rady kolej, delegatów da Dy 
rekcyjnej Rady kolej, do Rady Pew 


È 


NIU TAJNEM. 


Zakł. Ubezp. Wzaj., delegatów do Rady 
nadz. Jaworzn. komunal. Kopalń węgła, 
delegatów do Rady nadz. sp. akc. Ka- 
mieniołomy miast Małopolskich w Mię- 
kini. 

Skład wszystkich  Komisyj przyjęto 
jednogłośnie bez dyskusji. 

Będącą na porządku dziennym spra- 
wę dzierżawy gruntów na Persenkówce 
Tow- hodowli koni i wyścigów przehaza* 
no do Komisji oświaty 1 kuliary. 

Po załatwieniu spraw Kkomisyjnych 
red. Szczyrek im. klubu P. P. S. po dluż- 
szem przemówieniu złożył dekiaracj; na 
stępującej treści: 

Klub radnych PP3. oświadcza, że u- 
waża powołanie obcenej Rady drogą no- 
minacji za sprzecene z istotą San:orząGn 
Uważając obecny stan rzeczy za tymcza- 
sowy i krótkotrwały dażyć będzie wszy- 
stkiemi siłami do jak najrychiejszego wy 
boru rzeczywistej Rady miejskiej 1 pel- 
noprawnej władzy samorządowe]. 

Przyjąwszy mandaży dążyć będzie do 
spełnienia najpilniejszych i najważniej- 
szych postulatów ludności. 

Za najważniejsze postdaty uważa. 
Stworzenie Wielkiego Lwowa i przyvla- 
czenie przedmieść, które swym zewnę!rz- 
nym wyglądem, brakiem wody, kanali- 
zacji, Światła, oraz wszystkiex urzadzeń 
higjenieznych stanowią odrażającr oto 


czenie miasta, które się micut być ośrod- 
kiem kultury. 


l 


— SPRAWĘ ZAWIESZENIA W URZĘDOWANIU URZĘDNIKÓW MAGISTRATU ZAŁATWIONO Na POSIEDZE- 


Sprawą piekacą i niecierpigc? zxłoki 
jest podjęcie na wieiką skalę okcji hu- 
dowlanej, dla zaradzenia nędzy miesz- 
kaniowej i usunięcia klęski bezrobocia, 

Dla skutecznej wałki z panoszącą się 
drożyzną uważa za konieczną reorgmi:- 
zację | roszerzenie miejskich zakładów 
zaopatrywania ludności, jak też bardziej 
celową i skuteczną ingerencję gminy na 
obniżkę cen artykałów pierwszej po- 
trzeby. 

Domaga się rozszerzenia opieki spo- 
łecznej, szczególnie opieki nad dziećmi, 
rozbudowy szkolniełwa i udoslepnienia 
instytucji kulturalnych najszerszym war 
stwom. 

Po tej deklaracji r. prof. Kozłowski 
im. Klubu Naprawy Rzpltej oświadczy? 
że ponieważ Rada Przyboczna nie jest 
reprezenłacją miejską, a tylko ciałem 
przydanem do pomocy Komisarzowi rzą 
du, przeto nie uważa za potrzehne skła- 
danie dekiaracyj prze'l przystąpieniem 
do pracy. Po tem oświadczeniu nie na- 
stąpiły żadne dalsze deklaracje. a pize- 
wodniczący zarządził posiedzenie tajne 
celem podania do wiadomości zawieśsze- 
nia w urzędowaniu dyr. Krzyształowieza, 
r. Mazurkiewicza i r. Tarnniego, które to 
zarządzenie wymaga sankcji Hady Hrzy- 
bocznej. Rada po dłuższej dyskusji przy- 


jela powyższe zarządzenie do zatvier- 
dzającej wiadomości. 
——— 


Podziemna organzacja TrOCASIÓW. - 


PRZECIW KONSPIRACJI ada, — EONSPIRACJA OPOZYCJI. 


Moskwa, 28. listopada. (Tel. G. P.) 
„Prawda ogłasza dłuższą spowiedź 
jednego z przywódców opozycji na U- 
ralu. Twierdzi on, że organizacje trac- 
kistów nie przerwały działalności w 
r. 1917, lecz prowadziły od tego czasu 
robotę podziemną. slosując w swoich 
szeregach ostrą dyscyplinę. Na wio- 
snę r. 1926 posłanowiono wysłąpić i 
wykorzystać nieprzychylne dla rządu 
nastroje, oraz stanąć na czele ruchu 
i narzucić sztab rewolucyjny dla kie- 
rowania wypadkami. Niepowodzenie 


łej akcji autor przypisuje chwiejności 
Zinnawiawą. 

Organizacja  Irockisłów 
wywiadowców we wszystkich urzędach 
państwowych. Trockiści mają swoj wła- 
sny szyfer i służbę xuxrjerska i pracują 
podziełeni na piątki. Po połączeniu się z 
Zinowiewcami, stworzono kozniiet een- 
tralny, w którym Trocki kieruje polity- 
ką, a Zinowiew organizacją. Niezależnie 
od tego zarówno trockiści jak i zino- 
wiewcy istnieją jako osoby samodzielne 
w łonie opozycji. 


ma swoich 


Mrozy | Zaweje Śnieżne w całej Poiste 


BURZA ŚNIEŻNA ZASYPAŁA WARSZAWĘ. — PRZERWY W KOMUNI- 


KACJI. — RUCH W PORCIE GDYŃSKIM USTAŁ. 


SILNE MROZY 


W WILNIE I W ZAKOPANEM. 


Warszawa, 23 listopada. (Tel. G. P.) 
Dziś od rana srożyła się burza świeże 


na, połączona z silnym wicùrem. 
Miasto zasypał suchy i  ziąrnisty 
śnieg. Przedpołudniem stanęły tram- 
waje. Ruch częściowo przywrócono. 
Od poludnia jednak do wieczora przez 
Most Poniatowskiego (ramwaje nie 
szły. Pociągi przybywające do War- 


szawy uległy opóźnieniu z powodu sij- 
nej wichury, Kilka pociagów pasażer- 
skich zatrzymano na stacji Koluszki 
zepowodu konieczności oczyszczenia 
linji kolej. ze śniegu. Popołudniu mróz 
zelżał i oczekuje się odwilży, tembar: 
dziej, że od południa idzie fala ciepła. 

W Zakopanem panuje wiatr, który 
podniósł temperaturę do 12 stopni po- 
niżej zera. 

Gdynia, 23. listopada. (Tel. G. P) 
Z powodu mrozów i burz, połączonych 
z zawiefuini śnieżnemi wstrzymano 


ruch w porcie. W ostatnim tygodniu 
zawinęło da poriu gdyńskiego 15 stat- 
ków morskieh, edpłynęło 11 statków. 
Przywieziono m. i. 1200 ton granitu, 
węgla 17.6 tys. ton. 

Wilno, 23. listopada. (Tel. 
Mróz w Wilnie osiągnął dziś 
18 stopni Celsjusza. 

Warszawa, 23 listopada. (Tel. G. P.) 
XV dyrekcjach wileńskiej, krakowskiej 
i slanisławowskiej na całym szeregu 
wąskotorowych linji kolejowych został 
wstrzymany całkowicie ruch kolejowy 
wskutek zasp śnieżnych. W dyrekejach 
tych były już używame pługi od- 
śnieżze, 


GF) 
rano 


SFÓŹNIONĘ POCIĄGI. 
|. Lwów, 24. listopada. 
Prawie wszystkie pociągi skutkiem 


wichury i śnieżycy nadclkodzą za 
znacznem suóźnieniem. I lak — we- 


8338 


Nr. 


Odol posiada specyticzne działanie, 
które trwa nietylko podczas płókania, 
lecz w ciągu dłuższego czasu powstnzy- 
muje w wysokim stopniu rozwój bak- 
terji, przyczem nie narusza ani zębów, 
ani blony śluzowej ust i odznacza się 
przyjemnym smakiem, Odol jest 
więc najlepszym z istniejących 
obecnie płynów do płókania ust. 


aług informacyj zasiągniętych w tut. 
Dyrekcji kolejowej dzisiejszy (23. bm.) 
pociąg osobowy z Piotrowic przybył 
z opóźnieniem 170 minnt, pociąg oso- 
bowy z Podhajec przybył z opóźnie- 
niem 59 minut, pociąg pośpieszny z 
Wiednia i Pragi przybył z opóźnieniem 
97 minat, pociąg pośpieszny z Tanno- 
bola z opóźnieniem 40 minut. Pociąg 
z Łodzi doznał bardzo znacznego opóź- 
nienia — 137 minut, zaś pociąg o05s6- 
bowy z Warszawy 283 minut., Pociąg 
pośpieszny z Bukaresztu spóźni! się 
o 63 minut, skutkiem tego pociąg po- 
śpieszny dc Warszawy odszedł z opóź- 
nieniem 50 minut. Pociąg pośpieszny 
z Warszawy nadszedł dopiero o godz. 
12-iej w południe z opóźnieniem 195 
minut. 

Warszawa, 23 listopada. (Tel, G. P) 
Sine mrozy znacznie utrudniają ruch 
katejowy, Wszystkie prawie pociągi 
da:ekobieżn- przybyły wozoraj do War 


szawy ze znacznem opóźnieniem. Spo- 
wodowanem głównie  zamarzaniem 
smarów. 

PR 


O PODWYŻKĘ CEN CUKRU. 


(Telefonem od naszego korespoudenizi. 


- Warszawa, 23. listopada. (ps.) Na 
dien 26. listopada zapowiedziany 
jest w Warszawie zjazd cukrowników, 
względnie plantatorów buraków. Zna 
czemie zjazdu jest dlatego doniosłe 
dla ludności, że płantatorzy domagają 
się podwyżki cen cukru. Podwyżka 
dczywiście może nastąpić tylko za 
poprzedmią aprobatą czynników rzą- 


dowych. 
-es s 

LITWA ROZWIĄŻE SEJMIK KŁAJ- 
PEDZKI. 


Kłajpeda, 23 listopada. (Tel, G. P.) 
Powszechnie przypuszczają, że w gru- 
dniu rząd litewski rozwiąże sejmik 
kłajpodzki i rozpisze nowe wybory, 
które zapewnią dostateczny udział ży- 
wiołu litewskiego w rządzie kłaj- 
pedzkim. 

—— 


NOWA ZBRODNIA LITEWSKIEJ 
„SPRAWIEDLIWOŚCI". 

Wilno, 23. listopada. (Tel. G. P) 
Oncgdaj cdbył się w Kownie proces 
przeciwko 12 członkom Tow. polskiego 
„Pochodnia" w  Wiłkomierzu. Akt 
oskarżenia zarzucał m. i. zbrodnię (!) 
przeciw państwu lilewskiemu, jak 
nauczanie dzieci i tłumaczenie im, że 
Wilno jest miastem polskiem, w któ- 
rem niema zupełnie Litwinów i t. p. 
Trzech oskarżonych skazamo na 5 lał 
ciężkiego więzienia, resztę na osadlze- 
nie w obozie koncentracyjnym w Wor- 
niach na przeciąg 1 reku. W aj 
szym czasie odbęda. się jeszcze 3 tego 
rodza;u procesy. 

0 


Ńr. 8333 


Ikraiński Herkul 


„GAZETA PORANNA” z dmia 25. listopana 1927. 


naigrawa się z ofiar swoich podbojów erotycznych. 


SNE“, — JEST DUMNY Z FÓWODZE NIA U LWOWIANEE, — 8ĄD W PIOTRKOWIE ŚCIGA P. PORI ZA 
PRZEKROCZENIE USTAWY DYNAMITOWEJ, 


Lwów, 24. listopada. 

(—) Przed dwoma tygodniami domie- 
śliśmy o erotycznych podbojach atlety 
Orleńki false Orłowa, klóry występo- 
wał w zapasach cyrkowych we Lwo- 
wie, gdzie wyszło na jaw, że p. Orleń- 
ko nie tylko cieszył się sukcesami 
miosnemi, ale ponadlo okradał swoje 
kochanki z wprawą, kilórejby się nie 
powstynził zawodowy kieszonkowiec. 
Jedna z jego ofiar p. L. z ul. Tarnow- 
skiego, której Oreńko po szeregu 
wspólnie spędzonych nocy skradł 500 
zł., doniosła o tem policji. Jednakowoż 
nie można bylo Orleńki odszukać, 
gdyż ten po tym incydencie nałych= 
miasł mleinił się ze Lwowa. 

Obecnie otrzymaliśmy od p. Orleńki 
list z Kalisza z daty 15. bm., który 
na życzenie jego zamieszezamny, a kie- 
ruiąc się zasadami przyzwoilości, któ- 
rych w liście swym kompletny brak 
wykazał p. Orleńko, musimy poczynić 
pewne skróty. Mniej więcej treść tego 
listu jest następująca: Pa PB. 

„Szanowny Panie Redaktorze! Bądź 
Fan łaskaw zamieścić w Pańskicm 
piśmie maleńkie sprostowanie, otv- 
czące wzmianki trochę humorystycz- 
nej z dnia Jl. listopada. Pam był po- 
informowany ze złego źródła i trochę 
niedokładnie. Go do mnie ja tylko mo- 
gę być dumny z powodzenia, jakie mia 
łem n wybrednych Lwow enek, Go się 
zaś tyczy, żem ukrażł u p. Michaliny 
L. przy ul. Tarnowskiego 500 zł., temu 
stanowczo zaprzeczam, tylko nadmie- 
niam, że obliczywszy wszystkie ` 
chunki, płacone przez tą Panią, która 
zapewne stosowała się do przysłowia, 
że „droga do serca mężczyzny prowa- 
dzi przez żołądek, wyniosły może 
i więcej niż 500 zł. 

Czy moja w tem wina, że p. È. 
będąc olśniona szerokiemi barami, tra- 
cila pieniądze, częstniąc mnie w pierw- 
szorzędnych lokalach i robiąc koszto- 
wne prezenty, które z wdzięcznością 
przyjmowałem i zachowam jako miże 
wspomnienie ze Lwowa. (o do o- 
szczerstw, jakie p. Ł. będzie na mnie 
jeszcze rzucać. lo jest zupełnie zrozm- 
miałe, gdyż jest lo zwykła zemsta po- 


T3- 


NELSINGIORG 


TAi TORN 


Snjegowes:Kalosze 
tretern 


HAJLEPSŁY WYRÓB 


labryel far 


Lwów, pl. Marjacki Il. 


| 


| niezwyklego oszusta. 


miłości, Odnośnie jakoby 
mnie policja poszukiwała, lo ' mogę 
tylko nadmienić, że po wyjeździe ze 
Lwowa mieszkam stale w Kaliszu przy 
ul. Rypinkowskiej 27 w swoim domu", 

Uczyniwszy zadość prośbie p. Or- 
leńki, nie możemy, jednakowoż po- 
jego 


rznconej 


wałrzytnać się od uzupełnienia 
biogratji 


STA, DZIAŁAJĄCEGO 


dalszym szczegółem, 
Qto przy okazji poszukiwania go przez 
policję za kradzież na szkodę p. 1, 
wyszło na jaw, że p. Orleńko recłe 
Orlow jest poszukiwany od roku za 
pomocą „Gazety Śledczej” przez sąd 
w Fiotrkowie za zbrodnię z § 126 ros. 
kuceksn karnego, t. j. za zbrodnię 
z msławy dynamitowej. 


Ji W procesie G. he 


BERLIŃSKO - WIEDEŃSCY FINANSIŚCI PIĘTNUJĄ WĘGIERSKIEGO 
ŚWIĄDO MIE W ZŁEJ WIERZE. — EMEBYTOWANY 


Sx. 5 


Nie mamy niesieły bliższych szcze- 
gólów popisów p. Orleńki w tej dzie- 
dzinie, ale widocznie musiały one być 
dość szkodliwe dla naszego państwa, 
skoro sąd w Piolrkowie poszukuie go 
— jak dotąd bezskulecznie — w ca- 
łymi krażu, 

Jak się dowiaduicmy sad w Piotr- 
kowie został już zawiadomiony o miej 
seu pekytu p. Orleńki tak, że jesteśmy 
przekonani, iż dzisiejszy numer „Gaz. 
Porannej'* z przedrukicm listu, o któ- 


rego przysłanie nas p. Orleńko prosi, 
dokizic go. ale jnż w kryminale piotr- 
korzakim, 


W OBRZĘKACH, SŚPUCHLINIE uży- 
wajcie do okładów tablelek „Octanit-Vita", 
Na składzie w aptekach i składach apiecz- 
nych. Skulek niezawodny. 9501 


„KOLEGE“ JAKO OSZU- 
PULKOWNIK OFTA- 


RA ŚLEPEGO ZAUFANIA W GWIAZDĘ P. GEZY. — EX-KONTORZYSTKA ODCIAŻA SWEGO SZE- 


FA. 
Lwów, 24 listopada. 

(—) Drugi dzień rozprawy prze- 
ciwko Gezic Hollo obfilował w dość 
ciekawe szczegóły, które w swoi- 
stem świetle ukazały poslać tego 
NV szczegól- 
ności rewelacyjne były zeznania 
reprezentantów konsorcjów finan- 


sowych. reprezentowanych przez 
gen. konsula amerykańskiego w 


berlinie, b. prezydenta Izby handlo 
wej w Wiedniu, oraz bankiera 
Mahlera, odczytane przez Trybu- 


nal, które zadały kłam perfidnej o- 


bronie eskarzonego. 
Na wstępie rozprawy 
częlo 


rozpo- 


odezytywanie zeznań 
zlożonych w śledztwie przez po- 
szkodowanychb, którzy na rozpra- 
wę nie przybyli. Swoją drogą nie 
można się dziwić, że świadkowie 
ci woleli już zrezygnować z osobi- 
p E 


t 


stego składania zeznań, gdyż nie- 
watpliwie ze wstydu jeszcze dziś 
im ploną policzki. Pozatem odczy- 
tano zeznania świadków zawnios- 


kowane przez Prokuraturę do od-- 


czytania na rozprawie. 

Dużo czasu zajęło odczytywanie 
protokołu i aktów magromadzonych 
w loku długiego i żmudnego śledz- 
lwa. W aklach tych właśnie znale- 
ziono owe 

rewelacyjne oświadczenia 
wziniankowanych na wsiępie oso- 
bistości, reprezentujących Konsor- 
cjuam finansowe, na które powoly- 
wał się oskarżony Hollo. Otóż ge- 
neralny konsul amer. w Berlinie p. 
Licht, bankier Mahler i b. prezyd. 
Izby handlowej w Wiedniu dr. 
Pichtor, w pismach skierowanych 
do sądu zeznaħ, że istotnic Hollo 
nawiązał z nimi korespondencję 

. w sprawach pożyczki 


S.E. V.I 


W WŁOSA seeiela Esportazione Wini HA lan] 


Fodajemy do wiadomości naszej Szanownej Kiien eli Grosistów, Kawiarzy. Re: 1 
staur torów i t. p, że oprócz dużych skłalów, jakie mamy w wolnych skła- 


dach na Kleparowie otw orzyliśny piwnice przy ul. 
kiemi zapasami orygina'nych flaszek a takie małych 


Kl. Tańskiej I. 3 z wiel- 


i większych beczek. 


Nasza firma sprzeda e tylko oryginalne wina z własnvch winnie to też poleca 
S anownej Klienteli znakomite wina deserows i stołowe. 


— — — — Przyjmujemy zamówienia także na zlecenia listowne. — — — — 


Piwnice: Lwów, uł. KI. Tańskiej |. 3. 


Telefon Nr. 42 82. 


Biuro: Lwów, ul. Akademicka l. 21, 


nuer przyczykąCyromaej aWanlUry 


PANNA ZOSIA GRYZŁA, BIŁA I KOPALA, 


WRZESZCZĄGC W NIEBO- 


GŁOSY I POWODUJĄC NIGBZE WAŁE ZBIEGOWISRO. | 


Lwów, 24. listopada. 

(—) Późnym wieczorem 5. grudnia 
ub. r. ul. Rutowskiego przechadzała 
się w poszukiwaniu „szczęścia“ 24-let 
nia dziewczyna lekkich obyczajów 
Zolja Łańcut. Ul. Rutowskiego została 
przez dyrekeję policji zakazana dla 
tego rodzaju przechadzek, to też st. 
post. Ogrodnik wezwał ją do udania 
się z nim na komisarjał. Zosia obu- 
rzyłą się i rozpoczęła hardo odpowia- 
dać, a w końcu rzuciła się na repre- 
zentanta władzy z pazurkami i podra- 
pała mu twarz, uderzyła go w pierś, 
a wkońcu kopnęła. Przy tem wszy- 
stkiem rozpaczliwie wrzeszczała. 
Post. Ogrodnik skorzystał z pomocy 
przechodzących wywiadowców Paw- 
lusa i Kierepki. I tych poczęła Łańcu- 
tówna lżyć ordynamemi słowami i 


również znieważyła ich czynnie. Wsku 
tek jej krzyków powstało zbiegowisko 
z około 3 tys. osób, Tłum usilował ją 
przemocą wyrwać z rąk policji i do- 
piero przy pomocy dorożki odstawio- 
no awanturnicę na komisarjat, gdzie 
w dalszym ciągu się awanturowała, 
tak, że bez przesłuchania oddano ją 
do aresztów policyjnych. Dopiero na- 
stępnego dnia zoznała, że przechodzi- 
ła tylko ulicą, a wezwana przez post. 
do udania się na komisarjat, odmó- 
wiła, zaprzeczyła natomiast, jakoby 
czynnie targnęła się na niego i na 
dwóch wywiadowców. 

Wczoraj odpowiadała ona za po- 
wyższe czyny przed s. radcą Szuli- 
sławskim, który zasądził ją na dwa 
miesiące ciężkiego więzienia. 

—o— 


— ZAMKNIĘCIE POSTĘPOWANIA DOWODOWEGO. 


dla przedsiębiorstw w Polsce, ale 
po dwukrolnej wymianie listów 
nabrali oni pełnego przekonania, 
że mają do czynienia z oszustem. 
Dają oni też wyraz przypuszczeniu, 
że Hollo po zerwaniu korcsponden- 
cji z nimi, wiedział z całą pewno- 
ścią, że pożyczki nie otrzyma, a 
skoro mimo to pobierał w dalszym 
ciągu zaliczki, to działał w zlej wie- 
rze. 

W odpowiedzi na le rewelacyj- 
ne zcznania Hollo w dalszym ciągu 
upiera się przy swojej obronie, 
twierdząc, że działal w dobrej 
wierze, albowiem byl przekonany o 
dojściu interesu do skutku, a do- 
piero, gdy w pismach zagranicz- 
nych pojawiły się notatki i artyku- 
ly przedstawiające go jako niebcz- 
piecznego oszusta, 

= stracił on zawfanie, 
którem się cieszył u reprezentan- 
lów Konsorcjum finansowego. 

Z odczylanych dalszych aktów 
wynikło, że między poszkodowany- 
mi znajduje się również emerylo- 
wany pułkownik p. Krajewski, któ 
ry zapoznawszy się z Hollo i ol- 
śniony jego olbrzymiemi projekta- 
mi finansowemi, towarzyszył mu 
w jego eskapadach. Między inny- 
mi, dzialając w jak najlepszej 
wierze, pułk. Krajewski przedsta- 
wil go - | ; 
księciu Sapieże, 
był z nim w Wieliczce i w Żólkwi, 
aż ostalecznie przekonał się, że ma 
do czynienia z oszustem. S 

Przesluchana b. kontorzystka 
Gezy Hollo, p. Jadwiga Eisnerów- 
na, wystawiła mu dobre świadec- 
two, twierdząc, że nie zauważyła ni 
gdy, by żył ponad stan. Pozatem, 
że lubił się ładnie ubierać, był 
człowiekiem zupełnie „na miejscu‘ 

Na tem zakończono postępowa- 
nie dowodowe. poczem przemawia - 
li prokurator Sywulak, który pod- 
trzymywał oskarżenie w całej roz- 
ciągłości, oraz obrońca dr. Szymon 
Weiss, który starał się wykazać, że 
klijent jego dzialał w dobrej- wie 
rze. 

Na tem przerwano rozprawę do 
dnia dzisiejszego do godziny pierw 
szej w południe, o której to godzi- 
nie Trybunal wygłosi wyrok. w ra- 
zie wyroku zasądzającego, zgodnie 
z uslawą po odbyciu kary będzie 
FHolo wydalony z granic Państwa. 


SiE © 


indyk- Lebewohi 


wymkneli się sd kozy. 
twów, 21. listopada. 

(—) Wczoraj o godz. 8 zakończyła się 
rozprawa przeciwko Iudykowi 
i Aleksandrowi Lebeweuiewi. usburżo- 
nym o zbrodnie z par. 
ią przez  roszere 
slycznych. Po 
wie sędziowie przysięgli 


Józerowi 


65. u. k. popelnic- 
Lomimi- 
rozuya- 


ulotek 
cj 
ua postawione 
im pytania w kierunku zbrodni narnsze- 
nia publicznego nie odpomie- 
dzini dostateczną ilością głosów twier- 
dzęco, wobec czego trybunał | uwelnił 
oskarżonych od winy i kary. 


anje 


przeprowadz 


spokoju 


O 
POLICYJNE PĄŁKI-LATARKI 
Ww WARSZAWIE, d 
(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, ` listopada. (pa) 
Posterunki policyjne na krańcach War- 
Szawy zaopatrzone zostaną w specjal- 
ne pałeczki, będące równocześnie la- 
łarkami. la inowacja ma na celu ulat- 


2%. 


wienie regulowania ruchu kołowego 
na  peryferjach miasta w godzinach 


nocnych. Wkrótce ustanowiony hędzie 
n2 nazruchliwszym punkcie Warszawy 
u zbiegu ul Aleje Jerozolimskie i Mar- 
szalkowskiej sygnał świetny na wzór 
paryszi dla regulacji ruchu 
zez 
ANGLIK PLACI SWE DŁUGI, 
NIL CZEKAJĄC NA SĄD. 

Londyn, 23 listopada. (Tel G, P.) 
Interesującą Sprawę rozpatrywał 
sąd londyński. Handlowiec lilew- 
ski Aronawicz, zamieszkały stale w 
Gdańsku, wytoczył powództwo prze 
ciwko rządowi angielskiemu o 
10.000 funt. szetrl. z lylułu czeku 
wystawionego przez b. przedstawi- 
ciela dyplomaiycznego Anglji w 
Moskwie, Lockarta. 

Aronowicz twierdzi, że utrzymał 
czek w czasie rewolucji i przewiózł go 
pizez granic, nkryty w obcasie. Sąd 
odmzucił s Aj Aronowicza, ska- 
zując go na pokrycie kosztów. Jednak 
przedstawicicłi rządu angielskiego o- 
świadczył, iż rząd gotów jest wypłacić 
Aronowiczowi 10.000 inntów szterl., 
uważając pokrycie należności ezoko- 


wej za swój obowiąz zek, co prawda nie 
prawny, lecz moralny. 


' 


Gasa PALNA! 


„LEW * 


He: RZ MASKI) 


N c 


z 


DMA on heu pana 1IEF. 


Dziś 24, Xi. b. r. Premiera Kino „LEW 


(C7/ŁOWIEK O STU TWARZACH) 
A g RA m - 


w bajnowszym 10-aktowym dramacie ośnutym na tle walk w Chinach p. b. 


W państwie zielonego smoka 


m 


Ameryka - " Azja - 


Film wytwórni „Metro-Godwyn-Mayer". 


(ŻÓŁTE NIEBEZPIECZEŃSTWO) 
Indje — Cbiny — Siam, są terenem tego wspaniałego filmu. 


Eksploatecji „Fanamet”. 


„Selrgb" amasi p 


pomagać rustim 


powodzianem uprawiaż agitację komunistyczną, 


ARESZTOWANIA AGITATORÓW 


«wów, 21. listopada. | 

(—) Na terenie Lwowa zawiązał 
przed kilku miesiącami po katastrofal- | 
nej powodzi. która nawiedziła Małopor | 
skę, włościańsko-robotniczy komitet po- 
mocy powodzianon, któremu patrono 
wała zrazu ukraińska partja radykulua 
t zw. „Selrob*. Tymczasem stwierdzono, 
że do komitetu tego weszły  jedzosthi 
wybitnie kemunizujące, które poczęły 
komitet ten zasilać fandusznai afrzymy- 
waucmi z Rosji. W konsekwencji twego 
tomitet zamiast uprawiać działalnai na 
kazaną potrzeba cuwili, prowadził agta- 


SIę 


I KONFISKATA DOKUMENTÓW, 
cję wybitnie komunistyczną. 

Wobce tego władze centralne posta: 
nowiły komitet ten zlikwidować i wczo- 
raj organa połicji państwowej, na skutek 
polecenia władz centrainych, przeprowa- 
dziły rewizję w tym komitecie, mieszczą- 
cym się w lokalu „Selrobu” przy ul. Le- 
nartowicza 23, oraz w poszczególnych 
członków. Żakwestiunowau) ksiegi i 
ykta, poczem do biur policyjnych dopro- 
wadzeno kilku podejrzanych o dz alel- 
ność komunistyczną członków komitetu. 
Dochodzenia policyjne trwają dalej. 


Amerykańska Temida 


PRASUJE BEZ WYTSRNIENIA PRZEZ CAŁA DOBĘ. 


Nowy Jork, w listopadzie. | 

(a). Obywaleł Stanów Zjedmoczo- | 
nych lubi pośpiech. Więc i procezura | 
sądewa jest przystosuwana Go szyk- | 
kiego łemna żysia, a ustawcduwstwo 
wymaga. aby wimni sądzony był] mo- | 
¿Lwie najszybciej po spełnieniu prze- | 

słępstwa, | 

Dlatego leż niektóre sądy "i | 

kańskie przcują bez wytchnienia ca- | 

Z4 godzin. Juden z takich nocnych | 

| 

| 

| 


amery 


sądow mieści się przy Broadway w 
Nowym Jorku. 
Do ogromnego gmachu, ozjobione- 
gu zciumnadą marmurową, cisną się 
Uuliiy oskarżycieji, świańków, osxa- 
rżonych zwożą z całego miasta w ka- 
rełzach policyjnych, a w salach wre 
ruch i pannie podniecenie. 
- O godzinie 2-ej w nocy schwylano 
na uwicy złodzieja kieszonkowego, w 
nedzine rwsm stoi on już peg obli- 


czem sędziego, który wydaje wyrok. 

Pomysłowość amerykańska nie po- 
zoslanyita jednak przestę pców na laskę 
losu. 

W poeczekalmiach adwekzckich czu- 
waja cala nec obrońcy, a każdemu o- 
skarżonemu dale ustawodawstwo moż- 
xošć wyszukania sobie odpowiedniego 
adwekala. 7 

a wygody przestępe urzędują 

przod- 


1! úw 
również w gmachu sądowym 
siawieiele różnych banków, 

W razie potrzeby składają oni 
kancję i za taką przysługę liczą sobie 
wysoki procent. 

Jeśli bowiem przebieg śledztwa nie 
zdołał wyjaśnić winy, podejrzanego o 
przestępełwo edzykają do więzienia, 

NY takiej chwili zjawia się usłużny 
bankier i sklada za niego gwarancję 
EA 

Wsrćd tego zbiorowiska namiętno- 


Nr. m OJ 


————— ma 


%V rasie przeziębienia, kataru, zapale- 
nia gardzieli, przy bólach nerwowych. la- 
mańiu w kościach, należy dbać o codzien 
me regularne wypróżrienie I w tym cein 
używać pól szklanki naluralnej- waly 
gorzkiej „lrańciszka Józefa. Opinie kli- 
nik uaiwersyieckich stwierdzają skutecz 


ne i przyjemne działanie wody Francisr- 
ka e Józefa. 
rjach. 


drago. 
e 


ADT 


Żądać w aptekach i 


ści ludzkich, grzechów i zbrodni żernią 
różne pasożyty. 

Są to tak zwani fałszywi oskarży- 
ciele lub świadkowie, kiónzy wymu- 
szaą na niewinnych piemadze i w 
len sposób zanohkują, 

Murzyna oskarżono o zniesławie- 
nie białej kobiety, Przysięga bieda: 
że nie ma podobnego grzechu na su. 
mieniu. Jeśli się nie opłaci, pójdzie do 
więzienia, bo zjawia się przed czar- 
nym czlowiekiem iakaś kobieta i mówi 
bczczelnie: 

-— Jestem twoją ofiarą i mam na 
to świadka. Dawaj 10 dolarów, lub 
Wnoszę skargę. 

Sedziowie znają jednak specjali- 
stów od falszywych oskarżeń, a w 
ziemaskowaniu tych  nikczemników 
pomagają tajni agenci. 

Biada takicmu ptaszkowi, jeżeli 
wpadnie w rece sprawiedliwosci. Cze- 
ka go kilka lat ciężkiego więzienia. 


BDESIWYSOKADPATRK KIE TROI 
NADESŁANE. 


Piwo FLASZRKOWE. 
do domu 


u TELICZKOWEJ 


zademicka Nr. 6. 


pa MIKOŁAJA GWIAZDKĘ 
z działów: 

Fotografii 

Radja 

Kinematografii 


domowej 


połeca: 


„RADJO -KINOFOT" 


DD om maa 11. a 18! 34-26 


PEJLETON „GAZ. POR“ 2 2r 


ARKADIUSZ AWERCZLNKO. 


DWIE RĘCE. 


Powiadają: 

— Poeła myśli obrazumi. 

Zaprawdę jestem poetą, 

Im więcej żyje na świecie, 
upewniam się w tem. 

Nie mogę pojąć, przemyśleć, ni przy- 
swoić sobie ani jednej stronicy gazety — 
bez tego, żeby nie przyoblec jej w krew 
i skórę, ogrzać i ożywić ją, tą poważną, 
gazetową stronicę. 

Wówczas ona dla mnie 
pojęta — owa powazna 
nica. 

Wczoraj czytam: 

„Oniegdaj na pasiedzeniu pedagogicz- 
nej rady prywatnego żeńskiego gimna- 
zjium S. P. Dali przewodniczył znany 
czarnosieciniec A. S. Szmakow. Jeden z 
nauczycieli — Aleksandrow — odmówił 
podania ręki Szmakowowi. Za lo Aleksan 
drow został zwolniony bez prośby.“ 


xk 


tem więcej 


przystępna, 
gazctowa stro- 


odbywalo w rzeczywistości. 
X 

Wszystko gotowe? 

Wszystko. 

Teraz, napewno, przyjedwie. 

— Żydówki 

Niby. 


sprzątnięte ? 
w jakim sensie? 


A ja zaraz wyobraziłem sobie, jak to 


uczenice judejskiegu 


— Nu... wyma- | 
nia. A to przyjedzie — sami wiecie — to | 
nie można jak to! Tu Szmakow, a lu je- 
drei A? Nie prawdaż? 

— No, lak już... A jednak, jakże ie 
sprząłtnąć ? | 
— No, Boże! Bardzo. prosto. Hm! 
lęeison, Upakowioz, Zagrjanskaja, Szor- 


sztejn! Chodźcie no tutaj. Jak się macie, 
miłe! No, jakże wam się wiedzie? Uslały, 
niebogi, przepracowalyścię się? 

"— Nie, miczego; dzięks, panie dyrek- 
torze. Czujemy się calkiem dobrze. 

— No, już i dobrze... Czy jewrejska 
dziewica może się czuć dobrze? Nasz, 
jakie wy bladeńkie. Poszłybyście poba- 
wić się trochę, ca? 

. U ciebie, Zagranskaja, prócz lego, 
dobno ojciec chory, a? 

— Nie, to nie u nmie. To u Pliachinoj. 

— To wszystko jedno. Cóż-że Pliachi- 
na nie czlowiek, czy co? A, Idelson 
pamiętam — mówiła, że przenoszą się do 
lunego mieszkania. Może tak pomóc co 
się dan. 

— Już! 
miesiącu- 

— No, co mieszkamko.. Nie mokre? 

— Mokre, pamie dyrektorze, 

— Więc poszłabyś do domu, asuszy- 
łabyś je. Chodż maleńka. I ty, Upakowicz, 
poszłahyś do domu. A zadania, wszystko 
jedno. chyba wszystkie umiesz? 

— Nie, jeszcze, panie dyrektorze, nie 
przygotowałam. \ 

— A, maz nie przygotowała... 


po- 


i 

My przenieśli się w tamlymn | 
l 

| 


po co ci 


tu kracić s roszlabyś do demu, nis- 
grzeczna dziewc zynko. A, po lebie, Szor- 
sztejo, poznać, jeść ci się chcę. Poszłabyś 
do demu pojeść sabie 

— (0 Wy 
co zjadiam 
głudnam. 

-- A miech was ,czorty...  przeklęte! 
Poszły wan, jednem słowem!... A, to ja 
stróżowi rozkażę z kurytarza was!.. Roz- 
mawiasz z niemi, jak z dobremi dziew- 
czynkami, a cene... P-szłyl.. 

*k 

— Jedzie! Zajeżdża. 

— Wchodzi ma kurytarz! 

-— Zdejmuje płaszcz! Wchod- 

—- Pamiec, Wasze wysokarodje, Gospo- 
din Szmakew! Uszczęśliwih, można po- 
wiedzieć. Pozwólcie... 

— Na, te.. Tylko nie zasjaniajcie. 
Oho-ho! Żydówki to jakieś, a? 

=- Ae co takiego? 

-4 No, bkże: wiezie mnie parahek, 
méwię — trzymaj na prawo, a on co tyl- 
ko o automobil nie zaczepil, szatan! A 
teraz dawal rachunek, : do grosza obli- 
czył. 

— No, masz, ufaj łu! My, wasze wy- 
solkorodje, przy nasiępnym waszym przy- 
jeździe, już podejmiemy wszelkie środki 
ostrożności. Lostawimy w powazie stróża 
z rewolwerem. dośliby tak woźnica 
coś — on wtedy bac w niego! W iebek, 
między oczka. Z tym uarodem nie wol- 
no inaczej. 

~ Dziekuję, dziękuję. 


dwie bułki z maslem, 


To więc, zna- 


panie dyrektorze! Dopiero | 
nie ; 


czy się, żeńskie gimnazjum tu jest? 

— Tak, właśnie. 

—. Dziemozynki łu uczą się? 

— Tak. właśnie, Wasze wysokorodje 
raczyli zgadnąć. 
ch ci słarsi — oni, 
uczą te dziewczynki? 

— A, widzę, że Wam nie polrzeba ob- 
jaśniać- Widać, że sprawy pedugo4.czne 
są wam znane w całości! 

— Tak, tak, dziękuję. A lo dziewusz- 
ki.. Widzisz ty. jakie... 

= A takic sobie, wasze wysokorodje. 

— Śmieszne. To wszystko bardzo za- 
bawne. Nauczyciele u was dobrze uczą? 

— Starają się.. Pozwólcie, ja wam 
ich tadż 1 de 

= Taks, Hro! Jegną chwilke! 

Szmakow =. dyrektora na box. 


— 4 


imas sig 


— Z nimi można będzie przywitać 
się reką? 
— Ja myślę — tak- Oni u ĉas wszy: 


scy nadzwyczaj inteligentni. Z uriwersy* 
lecsiem wykształceniem. 

Tu dyrektor powiedział głośno: 

— A mzwolicie, wasze wysokorodje, 
przedstawić sobie: Burdasów — geogra- 
fia- 

— Bardzo, bardzo przyjemnie. W- 
szczęśliwi, można powiedz... 

— Sajgakow — historja. 

— Bardzo, bardzo. bardzo przyjem- 
nie — wyjęknął roztargniony szczęściem 
Sajęakow. 

— Semiramidkin — kaligrafia. 

— Bardzo! Bardzo! Nadzwyczaj! Przy- 
jemnie! Ja. 


Ohyda ne 


TUEA ZE EA 


on e e o 


PORANNA" 


pity w Saniłai 


ujawnia coraz Nowe tajniki zepsucia. 


z Oa 25. ESłOTE Wa A 


OLBRZYMIA LICZBA OFIAR WOŁA O JAK NASSUROWSZĄ POMSTĘ. — BPSIJALSCY SPRAWCY NIESZCZĘ- 
ŚCIA KILKUSET KOBIET MUSZĄ PONIEŚĆ W PEŁNI ZASŁUŻONĄ KARĘ. -- RZEKOMY „WARJAT" HOROWITZ 


NIE POWINIEN UJŚĆ CAŁO POD PRETEKSTEM 


Słanisławów, 23. lislopada. 

Polwcrna afera kryminalno-erotycz- 
na, kierej smulnymi bohaterami jest 
kiku mieszkańców tutejszych, nie prze 
staje budzie oburzemia wśród ogółu 
obywalelstwa. 

Dziś, po slmalizowaniu śledztwa 
policyjnego podaję dalsze szczegóły: 

Olo Wyliział śledczy PP. na pod- 
siąwie mozolnych i długich obserwa- 
cii nabrał przekonania, że w mieszka- 
niu Horowiiza pnzy ul. Gołuchowskie- 
go 49 odbywają się od dłnższego jnż 
czasu Skandaliczne orgie seksualne, 
Zajął się więc śledzeniem poczynań 
H. i zebrał ohydny w swej rzeczywi- 
stości materjal kompromituiący nie- 
lviko tego ostainiego, ale także kilku 
jego towarzyszy z niejakim Leihem 
Arheitem na czele. Wśród tych ostat- 
nich znajduje się jelen obywatel z 
wykształceniem 2akademickiem, oraz 
2 znani lu kupcy. Całe to dobrane to- 
warzystwo uprawiało 

skandaliczay proceder 
z męzatkami oraz pannami nawe! nie- 
lelniemi i z lepszych domów. 

Wabiono mianowicie pod rozmaity- 
mi pretokstami upatrzone ofiary do 
mieszkama H. i dopuszczano się na 
nich gwałtu. Na pożegnanie grozili 
zwykle swym ofiarom donies eniem do 
policji że uprawiają tajny nierząd, je- 
sliby zdradzity komnkciwiek zajście. 
Tem Lumaczy się okoliczność, że Ho- 
rowitz i towamzysze uprawiali ten pro- 
ceder 

od długiego już czasu 
i mogli ukrywać swe uczynki 
czujnem okiem stanisławowskiej 
ligi 
Przed 


przed 
po- 


organami, prowadzącemi 
śleaztwā  przewinęły się w ostatnich 
diiiach całe szeregi pokrzywdzonych 
w ten sposób kobiet i dziewcząt, za- 
mieszkałych w Stanisławowie. Zezna- 
nia ich i szazegółowe opisy dokonywa- 


PEPEES PEZET 

— Aleksandrow!... C-co?! 

-— Gospodin Aleksandrow: Cóż to 
wy?! Czy mie widzicie, że nasz drogi gość 
podaje wam rekę? Oślepli?... 

Jasnym, pnzejrzystym wzrokiem po- 
patrzył Aleksandrow na Szmakowa i jas- 
nym, brzmiącym glosem rzekł 

— Panu Szmakowowi ja 
bodam. 

-— Naprawdę, boli was ona -- podeko- 
ożył dyrektor — zwichnięta? 

— Nie: — odparł nauczyciel Aleksan: 
drow. — Ręka mnia nie boli, ale ja reki 
Szmakowowi jednak podać nie mogę. 

— Cóż to on? co on?... — wycedził 
oburzony Szmakow. — Niech on mi poda 
rękę! Ja chcę jego rekil.. 

— Gospodin  Aleksandraw! 
gospodinowi Szmakowowi rękę!! 
— Wybaczcie, nie moge. 

Ach, tak? Fl-ej, kto tam przy wie- 
sządle?! Stróża! Chwyfaj go, Podałka! 
"Tnżymaj mu rękę. Kustygniej! Nie, ty u 
nas podasz rękę. Wał na podłogę. 

-—— Jest. 

— Silnie trzymacie? 


ręki nie 


podajcie 


Uważać, żeby 


nogą gospodina Szmakowowa nie ude- 
rzył. Powalić na nogi, Podaika. A teraz 
rozłóż palce! No, nie u lewej. durniu, u 
prawej. Któż lewą ręką się wita... Jest! 
Pozwólcie waszą rękę, wasze wysokoro- 
dje. Rzućcie mu... tak, lak, krzepko! Przy- 
witali ? 


— Przywita! się! Witajcie, 
Aleksandrow, jak tam zdrowie? 
—_ Milczl... 


gospodin 


(Od naszego korespondenta). 
vych na nich nadużyć, ścinają krew 
w żyłach... 

Jak śledzłtwu wykazało. odwiedzało 
dom rozpusty nietylko zi ne siery tut. 
tzw. złotej młodzieży, ale także z oko- 
licy, Jak Nadwórny, Bitkowa zjeżdżali 
ia kupcy, nafciarze itp. i oczywista 
za suiem wynagrodzeniem  „przedsię- 
borców*  przepędzali miłe chwile 
wśród riłatyki i rozpusty. 

Nie możemy naluralnie wymieniać 
tu nazwisk dziewcząt, mężatek i t. d., 
ktore Horowitz i tow. zepchmęli 

na dno upadku, 
nadmieniamy tylko, że było ich dosło- 
wnie setki! 

Ostalnio padła ofiarą tych zwienząl 
w iudzkiej skórze nadobna  26-lelnia 
Emilja 5. ze Lwowa, która przyjechała 
tu onca:aj jako nauczycielka prywatna 
w m i n i odpowiedniej posady. 
W biurze pośrednietwa pracy Buhej- 
czuka przystąpił do niej Horowitz, któ- 
ry przedtem obserwował ją przez czas 
dłuższy, Snać „asenierunek" wypadł 
dosatnio. gdyż zaangażował niewinną 
dzi 


ewczynę w charskierze gospodyni... 
bylo 


rawdzie $. trudno zdecydować 


„ŚWIRKOWATOŚCI" 


się do obięcia posady, która jej nie 


© p+ lała, to jednak aż do wyszu- 
ke whie posady nauczyciełskicj. 
postanowiła skorzystać z ołerty. H. 


a tuwarzysze postąpili z nią, jak z wie- 
Im, wieln innemi, Mimo rozpaczliwej 
obrony ubezwładnili ją i zgwałcili po 
kolei... 

Inna 20-letnia Marja D., 
rodziców" — więc 

zaąmilezala o tem, 

że kiedy weszła do sklepu H. po farby, 
ten oświadczył jej, ze w domn ma iep- 
sze gatunki. A kialy znalazłszy się 
w pułapce odmówiła natarczywym pro 
pozycjom H., ten zbił ja. poczem nkez- 
władnił przy pomocy czekających w 
drugim pokoju towarzyszy i dopuścił 
się na niej gwałtu. Wszyscy po kolei... 
to samo uczynili... 

Inna znowu 

17-letnia Marja F. 

rrzejrzawszy zamiary H. i tow.. bro- 
niła się do ostatnich si! rozpaczliwie, 
iecz krzyczeć nie mogla, gdyż zagro- 
zono jej dalszom biciem... 

Niewąlpłiwie śledztwo sądowe u- 
stali. w jakim stopniu prócz Jlorewi- | 


„bała 


się 


SENSACYJNA ROZPRAWA PRZED SĄDEM DORAŹNYM 


Kołomyja, w listopadzie 

Jak już doniosłcm. odbył się w Ko- 
łomyji w ubiegły poniedziałek sąd do- 
raźny nad głośnym bandytą, 26-let- 
nim Włacysiawem Markusem za usi- 
lowane zaştnzelenie policjanta Grefki 
i dəzorcy więźni Wakowa podczas 
ścizamia Markusu, zbieglego z więzie- 
nia w Kołomyji. 


JB obfitosate w szereg in- | 


Mo iedwiuć: 
do wnizejmia, 


raczył 
NU. 


— Żagań ne» 
imilez... Czas ua obiad. 
Pojadę już. 

i * 
Dyrektor rzekł: 


— No, gospodin Aleksandrow. Nalezy 
się, wy sami rozumiecie... 

— Rozumiem. Pedać prośbę? 

— Co wy! Jaką tam prośbę. Po co 
trudzić się. My was bez wszelkiej proś- 
by... che-che! 

— Tak, więc. Znaczy na ulicę? 

— Na nią, batiuszko. Ona pokarmi. 
Ręce wyciągać bależy, gospodin Aleksan- 
drow, ręce wyciągać, komu się należy... 
4 bez wyciągania rąk, wy sami rozumie 


cie, wszelki naród głoduje. 
* 
Niedługo polem na ulicach stolicy 
przechodnie spotykali dwóch, na przeciw- 


ległych rogach slojących, żebraków; obaj 
żebracy wyciągali ręce. 

Jeden wołał. wyciągając ręke: 

-— Podajcie cośkolwiek byłemu nau- 


czyciełowi. 

Drugi wyciązający 
gania skromniejsze: 

—  Uściśnijcie, drodzy przechodnie, 
rękę bvłemu cvwilnemu obrońcy w pro- 
cegie . Trzy miesiące nikt nie u- 
ścisnął. Ziarnka maku w ręce me było. 

!' pierwszy żebrak ku końcowi dnia 
zebrał łam jakąś jalmużnę. 

A drugi — tak i stal calemi dniami z 
blagającym wzrokiem. z wiecznie wyciag- 
niętą i wiecznie pustą ręką... 

Tium- F. 


rękę, nual wyma- 


„skarżony, 


(Od naszego korespondenta.) 
teiesujacych momentów i wzbudzila 
v jmeście żywe zainieresowamie. W 
świetle własnych, dwugodzinnych ze- 
nań i zcznań świadków okazał się o- 
niski, krępy. przystojny 
meżczyzna słiarą stosunków powejen- 
tych, kicre go zdenrawowaly i pchnę- 
ty na drogę występku i zbrodni. 

dednesika o znacznej inteligencji, 
svn gorzelnika, neolity z pod Kamion- 
Si Sirumiłowej, w 15 roku życia wsią- 
pił Jo wojaka, gdzie przebył całą kami- 
rèng wojenną, a ostatnio iako podofi- 
cor 40 pp. we Lwowie odznaczony zo- 
stal krzyżem walecznoci za kampanię 
bolszewicką, potlczas Której dosłał się 
do niewoli rosyjskiej i łam przeszedł 
cała gekennę cisrpieù. 

% skulek braku zajęcia po zwol- 
nioniu z wojska. chwycił się przemyt- 
nictwa na pogranicza ramuńsko-pol- 
skiem i stopniowo staczał się coraz ni- 
że, na «no upadku tnoralnego i zbrod- 
ni, ravując i mordując. 

Uęty i postrzełony w pierś przez 
policji, w powiecie zaleszczyekim. u- 
ciekł w kilka tygodni z więzienia, wy- 
sonawszy śmiały plan ucieczki przy 
pomccy dwóch współfowarzyszy wię- 
ziennych. morderey policjanta Ślusar- 
czyka 1 b. dozorcy więżni Wesołow- 


skiego. 

Fuzprawa Lrwala cały dzień, a wy- 
rok sgioszony został dopiero we wlo- 
rek o godz. 10-iej rano. Sąd skazał 
Markusa na 

kaię śmierci przez powieszenie 
i uirołę krzyża za wsieczność. 

Skazany przyjał wyrok z zupełnym 
spokojem, nie prosząc o łaskę, lecz o 
wykonanie wyroku, gdyż na życiu nic 
mu nie zależy. 


dyta skazany na $ 
zrzekł się prawa laski. 


Sir. © 


a 


iza i Arbelia, ktorzy zostali już od- 
siawseni do aresziów Sądu karnego 
przy ul. Bilińsk'ego, immi towarzysze 
byli imtoresowani w*prowadzeniu 
tej obydnei nory rozpusty. 


Policja postawiła wniosek na pe- 
ciągnięcie reszty towarzyszy lo od- 


powiedzialności tylko za zbrodnię 
zgwadeenia. Horowilz, udający w 
razie polrzeby warjata, był juź kil- 
kakrotnie odstawiany do Zakładu 
dia umysłowo chorych w kuipar- 
kowie. lecz posiada w ręku świa- 
declwo tegoż Zakładu, s'wierdza- 
jace, iż jest zupełnie zdrów na u- 
myśle. 

Korzystając +z tego przywiłeju, 
używał ostatnio przed odsiawie - 
niem go do sądu karnego różrora- 
kich gróżb, celem wydobyci:: się z 
opresji policyjnej, lecz usiłowania 
jego rozbiły się o żelazny mur ob 
ciąża jących go zeznań poszkcdewa- 
nych kobiet i świadków, z kiórych 
się okazuje, że H. w ostainich 
dniach chwyłał kobiety już wprost 
z ulicy, wprowadzał do mieszka- 
nia i po użyciu cielesnem na spół- 
kę z towarzyszami wyrzucał na u- 
Tieg: 

Zlikwidowanie tej wstręliej nc- 
ry rozpusty zawdzięczyć należy w 
pierwszej linji energicznemu kie- 
rownikowi twl. Wydziału śledcz '- 
go P. P. komisarzowi Jasmński*mu. 
a ujęcie jej organizalorów przy ję- 
la opinja publiczna do wipdomożci 
z pelnem uznaniem i ulgą. 


ZM LA 


W KROŁOMYJI. 


Frosi] natomiast o zajęcie się jego 
mieślahnem dzieckiem (córeczką). 

*yrók miano wykonać do trzech 
ct dz.n. 

Na prośbę obrońcy z urzędu dra M. 
Aszkonazego odniósł się trybunał te- 
lefne:cznie do Pana Prezydenta o uła- 
Skawienią skazańca. 

Tymczasem poczyniono starania do 
siravcnia skazanego na przygotowanej 
w tem celu na podwórzu więziennem 
szubienicy. Zjawił się również pro- 
luszcz miejscowy ks Wójcik, przed 
którym, podobnie „ak podczas rozpra- 
wy. okazał Margus żal i skruchę. 

Na godzinę przed straceniem na- 
deszło ieleloniczne, a później telegra- 
uczne zawiadomienie, że P. Prezydent 
ułaskawił skazanego. 

Wiadomość tę zakomunikował mu 
(rekunał 3 przewodniczącym wice- 
preresen: Sądu okręg. Sahankiem, któ- 
ry vdal sje do celi skazańca. | la wia- 
domość mie wywarła na nim zbytnie- 
go wrażenia, Prosi! tylko o lekarza, 
gdyż czżio się chory od czasu postrze- 
lenia i pobicia podczas ucieczki. 

Żądni sensacji rozeszli się bez spo- 
dzicwanej „emocji“ do domów, a przy- 
bviy w przeddzień rozprawy kat wró- 
ct do Warszawy 


ES R E E T) 
Fabryezny sklad 
UKNA : 55: 
(2) 
Na palta < Ludwi: RALSM 
IiPOKRYCIA ° Łwów, Rutowskieg0 7 
FUTER naprzeciw Katedry, 


Towary do:orowe. GENU niskie. 


„GAZETA PORANNA” z dnia 25. listopaża 1937. 


Astraina żona. 


DZIWNA PRZYGODA SPIRYTYSTYCZNA. — KŁOPOTY SĘDZIWEGO ŻONEOSIA 


Nowy Jork, w listopadzie. 

(M). Niezwykły proces spirytysty- 
czny loczy się obecnie w Nowym Jor- 
ku. Budzi on ogólne zaimteresowanie, 
choć w metropolji amerykańskiej nie 
brak rozlicznych sensacyi kryminal- 
mych.  Poszkodowanym, iest 71-letni 
amerykański właściciel dóbr, 

mister Seybold, 
który padł ofiarą wyrałinowanej oszust- 
ki. A jednak właściwą bohaterką pro- 
cesu nie jest owa zręczna hochstapler- 
ka, mars. Nelly Moore, lecz 

duch niewieści z zaświata, 

iaka niewiasta astralna, z którą mi- 
ster Seybold — według swego głębo- 
kiego przekonania — żonaty jest od 
czterech miesięcy. 

Nie przyszłoby prawdopodobnie 
rweale do procesu, gdyby 71-letni mał- 
żonek nie zażądał w ostatnim czasie, 
aby jego astralna żona stanęła pnzed 
nin wreszcie w postaci zmałerjalizo- 
wanej, zdecydowanie ziemskiej. A pa- 
ni Moore ciągle przyrzekała starcowi, 
że jego ukochamą zmaterjalizuje, ale 
tej obiclnicy z latwo zrozumiałych po- 
wodów nie mogła dotrzymać, Starzec, 
któremu to nadziemskie małżeństwo 
przestało wreszcie odpowiadać, postra- 
dał w końcu cierpliwość. A że jest 
człowiekiem wcale zamożnym, widro- 
żył przeciwko oryginalnej pośrednicz- 
ce małżeńskiej dochodzenia sądowe. 

Mister Seybold był od szeregu lat 
wdowcem. Weale o tem nie myślał, 
aby w takim późnym wieku znowu za- 
przęgać się w jarzmo małżeńskie, 
Przypadek zapoznał go z kółkiem spi- 
rylysłów, którzy zajmowali się wzy- 
wżźżniem duchów i innemi podobnemi 
„cndami'. Jako medjum występowała 
tam 

Nelly Moore. 
Uchodziła ona za prawdziwy ienomem. 
Dzięki niej można było z łatwością 
porozumiewać się ze światem nadziem- 
skim. 

Fani Moore zwróciła baczną uwagę 
na starego właściciela dóbr. W po- 
wabnych kolorach malowała mu roz- 
kosze małżeństwa. Mr. Seybold nie 
mial jednak już zaufania do swoich 
talentów zdobywczych, choć p. Moore 
dosyć mu się podobała, Zdziwił się 
tedy bardzo. gdy  spirytystka mu o- 
świadczyła, że najlepiej będzie dla 
niego, jeśli poślubi 

kobietę astralną. 
Pani Moore oświadczyła gotowość po- 
średniczenia między nim a pewną nie- 
wiasłą z zaświatów, która zresztą nie- 
gdyvś, w innym żywocie, miała już raz 
być żoną Sevbolda. 

Mr. Seybold przejął się bardzo tą 
wiadomością. Chętnie też zgodził się 
ma propozycję spirytystki. Na specjal- 
nis urządzonym seansie pojawil się 

duch przyszłej żony. 

Przedslawiła się ona jako Dlzbiela i 
zgodziła się na małżeństwo. Od tego 
czasu mister Seybold niemal codzien- 
mie za pośrednictwem medjum — 
rezmawiał z żoną. W kilka tygodni 
później zwróciła się żona do Seybolda 
z prośbą, aby wyplacił zacmej pośred- 
niczce małżeńskiej tysiąc dolarów, Za- 
służyła ona na to w zupełności, coprową 
dzaiac do skutku to małżeństwo. Jak- 
że bowiem czue się Elżbieta szczę- 
śliwa, że mogla się znowu połączyć 
węzłem małżeńskim z tym, z którym 
niegdyś była szczęśliwa przez dwa- 
dzieścia kilka lat! 


Wzruszony Seybold chęlnie uczy- 


— DUCHY TAKŻE POTRZE- 
BUJĄ PIENIĘDZY! 


(Do ryciny na stronie 1-szeł). 
mił zadość prośbie żony i wypłacił żą- 
daną sumę pani Moore. Ale małżonki 
widocznie także na tamtym śmiecie 
potrzebusą 

pieniędzy na toalety, 
gdyż już niebawem zażądała pani Sey- 
bold dia siebie dziesięciu tysięcy do- 
larów. 

Tym razem w duszy poczciwca po- 
wstajo już pewne podejrzenie, Ale kic- 
dy w jego pokoju ukazała się wielka 


Sensacyjne Samobójstwo w Złaczowie 


KIEROWNIKA HURTOWNI MONOPOLU SPIRYTUSOWEGO.. 
r (Od naszego korespondenta). 
Złoczów, 21 listopada. życiu, ponosząc Śmierć na miejscu. 

Wielką sensację wywołało tutaj | Według pogłosek, Stanisław Kuzy- 
sauiobójstwo kierownika hurtowni pań- | na, człowiek uczciwy i ambitny, padł 
stwowego monopolu spirytusowego | oficią  niesumienrości dwóch swych 
Słanisława Kuzyny. Denat spędził | urzęduików, którzy w Sposób nielegal- 
całą noc w biurze i nadrancm wystrza- | ny sprzedawali wódkę. 
łem. z rewolweru położył kres swemu 


1 świecąca ręka, starzec wręczył jej 
natychmiast owe pieniądze. 

Ponieważ jednak zapragnął bliżej 
poznać ową astralną żonę, zażądał od 
pośredniczki, aby małżonka zmaterja- 
lizowała się. Spirytysika zaczęła zwile- 
kać. Zmiecierpliwiony zaskarżył panią 
Moore. 

Sędziowie znajdują się niewątpli- 
wie w kłopotliwem położeniu. 

O 


r 


Bestjałski napad zamaskowanych 


bandytów pod Jarosiawiem. 


(0d naszego korespondenta.) 
Jarosław, w listopadzie. | sądząc, że S$. ma pieniądze te ukryte 
Wieś Ryszkowa Wola koło Jaro- | w poduszce, przez okno wdarli się do 


sławia, była 18 bm. okolo godz, 23 | jego mieszkania — jeden z bandytów 
widownią krew w żyłach ścinająre) | wysłrzeiił z karabinu, trafiając S. w 
sceny, świadczącej, że bandytyzm w | bok, poczem pochwycili 2 poduszki i 
tut. powiecie poczyna znowu podnosić | zbiegli. 


głowę, We wsi tej mieszka zamożny 
gospodarz Szymon Śchiffmann,  kló- 
rego iegoroczne zbiory wraz ze stodołą 


Zawiadomiona dis rano o wypad- 
ku PP. wszezęła dochodzenia, na miej- 


= zaś czynu wyjechał bezzwłocznie 


poszły z dymem wskutek zbrodniczego | zast, kmdla powiat. asp. Petryczkie- 
podpalenia. Schiflmann otrzyyna za | wicz z wywiadowcą Safianowskim. 
to osipowiednie odszkodowanie z Towa- | Stan oriary bestjalskicgo napadu pa- 
rzystwa ubezpieczeń, Dwaj zamasko- | ważny. 


wani bandyci, uzbrojeni w karabin, 


Gocidd (M cze KONTUZA Senie 


w Mostach Wielkich, 


Lal 
WISZĄ 
(Od naszego korespondenta.) 


Mosty Wielkie w lislopadzie. Juljana Heszczyca orkiestry amatorskiej, 

() Polonja tulejsza rozwija żywą dziaś | klóra pod jego balula odegrala udatnie 
lalmość w organizowaniu życia spolecz- szereg utworów muzycznych. Staraniem 
nego w mieście. miejscowego TSL. odbyło się w dalszym 
Ostatnio dzięki staraniom grona ludzi ciagu programu przedstawienie amator- 
dobrej woli odbył się u nas wielce udatny skie, w klórem obok osób z tutejszej in- 


xa 


2 


ubchód poświęcony pamięci Henryka | leligencji wystąpili także przedstawiciele 
Sienkiewicza. 3 lutejszego mieszezarstwa. 
Bardzo piękne przemówienie wygłosił Na zakończenie wieczoru _ młodzież 


ks. Stanisław Kuchta. Prelegent przedsla- 
wl symboliczne znaczenie „Quo Vadis", 
jako przepowiedni poelyckiej zmartwych- 


szkolna odtłańczyła krakowiuka. 
W obchodzie wzięla udział bardzo li- 
czna publiczność, która po brzegi wypeł- 


wstamia  Iołski, podkreślając Twzytem | niła salę, darząc wykonawców żywem: 
wpływ Sienkiewioza na budzenie ducha | oklaskami, Wśród publiczności były re- 
narodowego w czasach rządów zabor- | prezenlowame wszystkie sfery. Bardzo li 
czych. czny udział wzięła wojskowość z komen- 


Na część koncerlową. złożyła się gra 
zorganizowanej przez naczelnika Sądn p. 


Nedyskrecje Z moyi alerszaa Franci 


w Warszawie. 
0 PARASOLIKU STRZELECKIM I PEWNYM ATIACHE WOJSKOWYM. 


(OR naszego korespondanta.) 

Warszawa, w listopadzie. | Świadczy o tem szereg faktów, epizo- 
(a). Marszałek Franchet d'Esperey, | dów i fakelków, z których zaledwie 

który onegdaj wieczorem opuścił War- | dwa zacytujemy poniżej: 
szawę, slanowi typ nietylko wodza w W czasie onegiaiszej dekoracji o- 
wielkim stylu, lobe i niezwykle boga- | licerówy polskich orderami francuskie- 
tą indywidualność umysłową, typowo | mi, marszałek Francji byl w doskona- 
francuską, loina, bystrą, wszechstron- i jem usposoł'eniu. Dekorując poszcze- 
ną, ogromnie impulsywna, dowcipna. ' gólnych oficerów, każdego z nich wy- 


dantem p. majorem 


czele. 


Czajkowskim na 


Nr. 8333 


pytywał o rodzaj broni, o charakter 
służby itd. Rzucał bystre uwagi dow- 
cipne powiedzenia, miłe komplementy. 

W pewnej chwili marszałek zbliża 
Się do pułk. szt. gen., Janusza Gąsio- 
rowskiego, jednego z najbliższych 

współpracowników Marszałka Piłsul- 
skiego, 

Marszałek Franchet przypina puł- 
kownikowi oficerski krzyż Legji hono- 
rowej. Wtem spostrzega na mundurze 
pułkownika znak dziwnego kształtu: 
tzw. „parasolik" strzelecki. 

-. (o to za odznaka? 

— To odznaka pierwszej szkoły woj- 
skowej, założonej przez  Marszalka 
Piłsudskiego na parę lat przed wojną 
światową — melduje pułkownik. 

— A, tak! Jakże genjalnie przewi- 
dvwał bieg wszystkich wypadków wasz 
Marszałek! — rzucił wódz francuski 
z ogromnym entuzjazmem i zachwy- 
tem. 

Inny przykład. Tym razem wielkiej 
imfpulsywności i bezpłośredniości żoł- 
nierza, który nie ma nic wspólnego 
z konszachtami palityki. 

Rzecz dzieje się na przyjęcin u 
szefa misji francuskiej gen. Charpy, 
wydanem na cześć marszałka Irancji. 

Wśród obecnych dygnitarzy woj- 
skówych, attaches militarni poselstw. 

W pewnej chwili geu. Charpy zbli- 
ża się do marszałka Francji, by mu 
przedstawić generała X. aliache pew- 
nego poselstwa, z którem Francja nie- 
dawno omal nie musiała zerwać slo- 
sunków dyplomatycznych, Skończyło 
się na skompronutowaniu i odwołaniu 
posia owego państwa. 

-— Pamie marszałku, pozwoli pam 
sypie przedstawić generała X., attache 
poselstwa ... 

Nie chcę poznawać tekich!... 
(tu marszałek rzucił pewiem wyraz 
framcuski, który w języku polskim o- 
znacza zresztą to samo połęcie...). 

A jednak, panie marszałku, to 
jcał konieczne — nalegał skonstermo- 
wany gospodarz domu, wśród ogólnej 
zreszlą konstermaaji obecnych. 

Marszałdk  Framchet  zmarszczył 
brwi: 

— A więc niech mi się melduje! 

Stropiony generał X. wybąkał swe 
nazwisko. 

Marszalek Francji w woskowej po- 
stawie wysłuchał meldunku generała 
i nie podając mu ręki, rzucił krótka 


„merci“, poczem szybko odszedl .do 
innej grupy zgromadzonych gości. 
R | m 
NADESŁANE. 
Podziękowanie. 
Wszystkim Krewnym, Przyja- 


ciolom, Życzliwym i Znajomym, 
którzy okazali tyle szczerej sympa- 
tji dla zmarłej i głębokiego współ - 
czucia z powodu zgonu naszej je- 
dynej, ukochanej córki i siostry 


Ś p. Wandy Medweckie! 


również za udział w odprowadze - 
niu drogich nam zwłok na cmea: 
tarz, — i w żałobnem nabożeństwie 
— skladamy gorące podziękowanie 
ze zbolałych naszych serc. 9792 
Rodzice i Brat. 
ERO CE Z W S E me 
PODZIĘKOWANIE, 

Panu Maurycemu  Ehrenkranzowi, u- 
prawnionemu technikowi dentystycznemu 
we Lwowie, ul. Ilelmańska 22, dziękuję. 
za sumienne i precyzyjne wykónanić u- 
zębienia w złocie. 

Ta doxładna praca usunęlu zupełnie 
wszystkie dolegliwości w trawieniu i nie 
czuję, że w jamie usłnej mam sztuczne. 
a nie wlasne uzębienie. 9806 

Dr W. Szaynowski 
Inspektor sanitarny Województwa 
lwowskiego. | 
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA. 
—o 


Listopada 
Czwartek 
Jana i wir 


TEATR WIELKI. 

Czwartek, 24. bm. „Paganini“. 

Piątek 25. bm. JI. Koncert Symtonicz- 
my. 

Sobota, 


26. bm. „Paganin“. 


TEATR NOWOŚCI. 


Czwartek 24. bm. „Piękność premjo- 


wana“. 

Piątek, 25. bm. „Piękność premja- 
wana“. 

Sobota, 26. bm. „Piękność premjo- 
wana“, 


x 

Teatr Wielki daje dziś po raz drugi 
przepiękną operetkę Fr. Lehara „Paga- 
nini“, która na wczorajszej premjerze 
wzbudziła powszechaiy zachwyt i przyj: 
mowana była burzliwemi | okłaskami 
przez licznie zgromadzoną pubłiezność. 
Nadzwyczaj staranna i pomysłowa insec- 
nizacja reżysera Kulgowskiego, dosko- 
nała gra artystów, z pp. Miłowską, Ryi- 
ską, Brzeską, Ostrowskim, Peterem r Ta- 
trzańskim na czele -— oraz niezwykłe ma 
lownicza oprawa sceniczna — zapownia- 
ją tej wspaniałej operetce niczawońne, 
długotrwałe powodzenie. 

Jutro, w piątek, 25. bm. odbędzie się 
na scenic Teatru Wiulkiega 11 Koncert 
Symfoniczny, pod dyrskcja kierownika 
muzycznego Teatrów Miejskich, Jerzego 
Bojanowskiego. Obok znakomilego pra- 
nisły, Leopolda Muentzera, uczestn'czy 
w programie zwiększona oikiestra ope- 
rowa, pod batutą p. J Bojanowskiego. 
W programie, oprócz niegranej coląd 
„Burłeski* R. Straussa (fortepian or- 
kiestra), usłyszymy R. Wagnera: Wstep 
do „Spiewaków  Norymberskich', ft. 
Chopina Koncert E-moll, i R. Straussa: 
„Figłe Dyla Sowizdrzała* Biłety na kon 
cert, za zniżką urzędniczą, będą nwzględ 
nione. 

*„Wyzwolenie* St. Wyspiańskiego w 
Teatrze Wielkim. Najpodnioślejszym mo- 
mentem uroczystego Tygodnia Wyspiañe 
skiego w Miejsk. "catrach bedzie przed- 
stawienie wspaniałego narodowego mi- 
sterjum dramatycznego wielkiego poety, 
pt „Wyzwolenie“. cola] we Lwowie nie 
inscenizowanego. Poreżnc to dzieło uka- 
Że się w poniedziałek, 28. bm. w dzień 
20-tej rocznicy zgonu Wyspiańskiego, W 
przedstawieniu tem wezmie udział, sje- 
cjalnie uproszony, znakomity artysla, 
dyrektor „Reduty“, salinsz Osterwa. kto 
ry odtworzy Konrada, główną  poslać 
dramatu. oraz cały zbspół dramatyczny 
Miejsk. Teatrów, pod  reżyserjąa dyr. 
Trzcińskiego. Dekoracje, komponowane 
ściśle wedle pierwowzorów sceny kra- 
kowskiej (pomysłu samego Wyspiańskic- 
go) wykonał art. mał. Zygmunt Ba!k 

Teatr Nowości daje dzis 1 dm na- 
stępnych harwną, arcywesoła, o tempie 
iście kinematograficznem farse Wł Ja- 
strzębiec- Zalewskiego „Piękność premjo- 
wana“, 


x 
TEATR MAŁY: 
Czwartek, 24, bm. o goaz. 7.30 wiccz. 
„Małgorzata z Navarry“. Grśc. wyst. J. 
Smosarskiej. 


Pialek 25 bm. g. 7.30 „Malgorzata z 


Navarry“. Gość. występ Jadwigi Smosar- 
skiej. 
Sobota, 26. bm. o godz. 730 wiecz. 


„Małgorzata z Navarry“, Go 
Smal Fskićj. 


ose. wysiger J. 
x 

Jadwiga Smosarska wstepnym bejem 
zdobyła sobie lwowską publiczność. 
„Małgorzała z Navarry* jest mevko 
dowcipna komedja, ale i sztuką, w któ- 
rej gościnnie występująca artystka ma 
dużę pole popisu aktorskiego. Przepięk 
na aparycja, piękny głos i ujmujący 
wdziek — to Smosarska. Gwiazda pol- 
skiego ekranu ożyła na scenie Teatru Ma 
łego i czaruje codziennie licznie zgi uma- 
dzonych widzów. 

„Baba Jaga“ i „Kot w bataca* Na 
skutek bardzo licznych zgłoszeń ustnych, 
listownych i telefonicznych od ash, ió- 
re nie mogły otrzymać biletów na dzie- 
cinne przedstawienia. z tego też względa 
urządza w niedzielę d. 27. bm. przedsta- 


„GAZETA PORANNA" z dma 26. listopaia 1927, 


Ió-lelni Sirzyreń I lenie CZIEGNO. 


NIEZWYKŁA ZBRODNIA MŁOD EGO ZWYRODNIALCA. — 4 MIE- 
` SIĄCE WIĘZIENIA Z ZAWIESZENIEM. 


Lwów, 2% listopada. 

(—) Dziwny okaz zwyrodniałca 
stawał wczoraj przed s. Świerczyń- 
skim, oskarżony o shańbienie 3-le- 
tniej dziewczynki. Oto. 18-letni A. 
G., uczeń, zam. w Rynku, uprawiał 
w domu z zamiłowaniem grę na 
skrzypcach. Myzyka podobała się 
bardzo 3-letniej S. C., córce sąsiad- 
ki, która bardzo często, gdy rozle- 
gały się tony skrzypiec w mieszka- 
niu A. G., zachodziła tam, by po- 
słuchać muzyki.  Razu pewnego 
dziecko to przybyło do mieszkania 
muzykalnego Sludenta podczas nie 
obecności jego rodziców i samo ba- 
wiło z nim w pokoju przez dłuż- 
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szy czas. W pewnej chwili A. G. 
nagle przystąpił do dziecka, posa- 
dził je na krześle, poczem dopuścił 
się shańnbienia. 

Dziecko po powrocie do domu 
poskarżyło się matce, która nalych- 
miast udała się z niem do lekarza. 
Wskutek doniesienia  uczynionego 
do policji, A. G. został aresztowany 
i przyznal się do swego czynu, tlu- 
macząc się, że uczynił to w momen 
cie wzburzenia umysłowego. Na- 
tomiast na wczorajszej rozprawie 
wyparł się wszystkiego. Po prze- 
prowadzonej rozprawie został za- 
sądzony na 4 miesiące ciężkiego 
więzienia z zawieszeniem. 


Sanałorjum dla małopolskich 


pracowników kolejowych. 


POWSTANIE ONO Z WŁASNYCH FUN DUSZÓW W DRODZE SAMOOPODAT. 
KROWAN IA SIĘ. 


Lwów 24. listopada. 

Z inicjatywy pracowników kolejowych 
aras wszystkich Związków kolejowych 
zawiązał się Komiłet dla bniiowg sanało- 
rjum, które pnzeznaczone będzie dla po- 
ratowania zdrowia pracowników ķolejo- 
wych i ich rodzin. Na czele lwowskiego 
kamilelu stanął prezes inż. Prachtel - Lio» 
rawiański, a równoległa akcja odbywa 
rósynoczećrze w nkrannch  rornkofi 


SIP 


krakowskiej i stanisławowskiej. Sanato- 
rjum służyć będzie wyłącznie małopol- 
skim pracownikom kolejowym. Celem 
uzyskania potrzebnych funduszów  zgo- 
dzili się wszyscy pracownicy na dobro- 
wolne opodatkowanie się przez potrące- 
nie przypadających kwot z miesięcznych 
poborów, niezależnie od potrącanego do- 
tychczas dobrowoinego podatku na rzecz 
stałej akcji „Kumitetu humanitarnego". 


wienie z podwójnym programem. Wy- 
siawioną będzie pajka w 2 aktach „Baba 
Jaga” i „Kot w kulach z udziaiem ca- 
łego zespołu teatru dla dzieci z p. Du- 
dzińskim na czele. Ponadio nowe zugad- 
ki o nagrody. Bilety po bardzo przystęp- 
nej cenie do nabycia już od czwariku 
w kasie Teatru Małego w godz. 11—25 
* 
REPENTUAR KINOTEATRÓW: 

APOLLO: „Zew marza”. 

SASINO: „Oczy jej przekleństwem". * 

CHIMERA: „Bilwa pod Czuszima”. 

LEW: „Blaski i nędze życia kurtyza- 
nys 

FATAMORGANA: 
peie 

PASAŻ: „Noc zemsty“. 

PALACE: Zakazana uzielsica Algieru. 

UCIECHA: Harold Lloyd iako Meczen- 
nik sportu. 


„Ostatnie dni Pom- 


R E 

P. Prezydent Rznitej podpisał nomi- 
nację profesora nadzwyczajnego Uniwer 
sytetu Jana Kazimierza we Lwowie dra 
Stefana Banacha na profesora zwyczaj- 
nego tegoż Uniwersytetn. 

Towarzystwo Geograficzne we Łwo- 
wie. Zebranie publiczne odbędzie się 25. 
bm. o godz. I9tej w sali Kasyna i Koła 
lit. art, ul. Akademicka 13. Na porządku 
dziennym odczyt prof. dra Wiad. Sza- 
fera z Krakowa pt. „Park Narodowy 
Yellowstone“ (z obrazami iwietlnemi). 

Posiedzenie Tow. iekarskiego odbe- 
dzie się w piątek 25. bm. Porządek dzien 
ny: Prym. dr. Rodziński: Omówienie o- 
peracji mięsaka pozagalkowego. Dr. St 
Mączewski: Nowe sposoby leczenia nie- 
drożności jajowodów. Dr. Eimer: Tecze- 
nie cukrzycy nowemi sposobami wraz z 
pokazami. 

W dniu 27. bm. upływa ioraiia pod- 
pisywania listków do wieńca kióry bę- 
dzie jednym z aktów hołdu kulturalnego 
Lwowa dla Stanisława  Wysp.anskiego. 
Podpisywać można  listkr w księgar- 
niach: Naukowej, Ossolipbeum i B. Pota- 
nieckiego. 

Walne zebranie Stowarzyszenia nowo 
ezesuej odbudowy Polski 8. N. O. P. od- 
będzie się w niedzielę 27. bm. w sali In- 
stytutu Technol., ul. Ecurlarda 5. o godz. 
11 przedpoł. 

Odczyż ks. Ora 
bm. ks. Oraczewski 
8-ej wieczór p. t. 
Piłsudskiego" w sali Posejmowej, 
Krakowski 12 (gmach hr. Skarbka). 

Polskie Tow. Matematyczne. W sobo- 
tę 26. bm. o godz. 20 w sali I. Uniwersy- 


skiego. Dziś 24. 
ygłosi odczyt o g. 
„Tajemnica  Józeta 
plac 


tetu J. K. odbędzie się posiedzenie nau- 
kowe. Na porządku dziennym ref. prof. 
S. Banacha: „O Ortogonalności w pree- 
strnzeniach funkcyjnych“, kom. prof. H. 
teinhausa: „O kłasie funkcyj pozbawio- 
mych prawie wszędzie pochodnej“, kom. 
prof. St. Ruziewicza: „O pewnej funkcji 
rosnącej oraz sprawozdanie zliteratury'. 

„Wesele“, dramat w 3 akiaca Stan 
Wyspiarńskiego, wystawiony zostanie 
przez „Scenę Gwiazdy” (Franciszksy'ska 
7.) dla uczczenia 20-iecia zgonu niezapo- 
mnianego Twórcy poety i malarza, oraz 
na pamiątkę Roczmc Listopadowych Re 
żyseruje Marjan Lech. Uroczyste to 
przedstawienie odbędzie się w niedziele, 
27. bm. i poprzedzone zostanie odegra- 
niem „Poloneza“ Chopina przez Orkie- 
strę Symfoniezną Stow. „Gwiazdy“ pod 
batutą prof. Kaz. Abralowskiego. Nowe 
dekoracje malował ari. malarz Stan. 
Buczkowski. Ceny miejsc niezinienionce. 
Bilety wcześniej do nabycia w cukierni 
Fr. Pitolaja, ul. Łyczakowska 11. Począ- 
tej wyjątkowo o godz. 6.40. koniec o g. 

Kto kocha dzieci. przyjdzie na zaha- 
wę taneczną urządzoną przez Organiza- 
cję nar. Dz. TV. na docnód Uchranki we 
czwartek 24. bm. (w wigilię św Kalurzy- 
ny) w Ognisku ofieerskien przy ul. Fre- 
dry 1. Wstęp 2 zł, akad. | z). JPoczątek 
o godz. 20. 

Towarzystwo Opieki usd zwierzętami 
zwraca się do miłośników plaków z go- 
rącą prośbą o sypame ziarna i odpad- 
ków kuchennych zsłodniałym i zziębnię- 
tym sikorkaom, wróbłom i wronom. Rów- 
nież polecamy pamięci puszki 'lla doży- 
wiania ptaków i prosimy o kantrolowa- 
nie ich czy nie brak ziarna (siemienia). 

(—) Nowa fala włamań i kradzieży. 
Wczoraj władze policyjne zostały wprost 
zasypane doniesieniami o włamaniach i 
kradzieżach. I tak: dr Zofja Fmmwer- 
Schóperowa, zam. przy u! Krakowskiej 
4. doniosła, że nieznani sprawcy shiadli 
z jej mieszkania kasetkę, zawierającą do 


kunąenty, dvnlomv. zegarek i gołówkę 
ogólnej wartości 506 zt. -— Z warstatu 


Jana Stankiewicza przy ul. Franciszka- 
skiej 1. skradziono wczoraj na szkode 
zajętego tam p. Adama Niedzielskiego 
futro wartości 300 zł -— Z przetpckoju 
aptekarzowej N. Aszkenazy, zam. przy 
ul. Wyspiańskiego 11. skradziono wczo- 
raj garderobę dziecinną wartości 200 zł. 
Z mieszkania Anny Majes przy ul. So- 
bieskiego 18. skradziono wczoraj garde- 
robę wartości 700 zł. -— Nisznany spraw- 
ca włamał się wczorai do mieszkania N. 
Fuclisa przy uL Na Eajxach 28., gdzie 
skradł futro damskie wartości 140 dola- 


Scnmidta, 
wczoraj 


rów. — Na szkodę Karola 
zam. Mikołaja 3. sksadzioao 
palto nieznanej wartości. 

(—) Sprzeniewierzenie. J5%zef Rórber, 
zam. przy ul. Zamarsiynowskiej 11. wrę- 
czył wczoraj furmanowi Alterowi Wein- 
stockowi list przewozowy, którego Wein- 
stock nie wykupił, lecz sprzeniewierzyw- 
szy gotówkę w kwocie 8¢0 zł zbiegł 

(—) Aresztowania zlodziejłi. Do aresz- 
tów policyjnych oddano wczoraj Jana 
Jakubowicza oraz Karola Gredzickiego 
za kradzież wiktuałów na szkoda nie: 
znanego właściciela. 

———0—— 
POWAŻNE SUKCESY. 

Bardzo wielu jeszcze nie wie. nie wie 
rzy i mie chce uznać, że wyroby polskie 
branży perfumeryjno-kosmetycznej i my- 
dlarskiej dorównują, a w wielu razach 
przewyższają wyroby zagraniczne SZUM - 
nie u mas reklamowane, mimo, że firmy 
kwajowe odbierają w znacznej mierze sło” 
wa uznania swych odbiorców, a na wy- 
stawach krajowych odznaczenia. Zdaje 
się również, że niektóre z firm polskich, 
szczególnie te, które  dksportują, cieszą 
się fachowemi orzeczeniami korporacji ku 
pieckich, stwierdzającemi, że wyroby pol- 
skie tej branży są faktycznie pierwszej 
jakości i pod każdym względem wspól- 
zawodniczyć mogą na rynkach zagramicz- 
nych. 

Dziś z prawdziwą radością dzielirny 
się wiadormością o niebywałem sukcesie 
jaki uzyskała jedna z firm poznańskich. 
Oio w Paryżu, tem centrum kultury i 
przetwórczości _ perfumeryjnej uzyskalą 
firma Henryk Zak, jako jedyna zagra- 
niczne firma perfumeryjna za wyroby 
swoja i to, Woda Kolońska (Przemysław- 
ka), perlumy. oraz mydło toaletowe naj- 
wyższą wogóle nagrodę: 

Grand Frix i złoty medal. 

Tak wysokie udznaczenie w Paryżu 
uzyskane, jest chyba  najdobitniejszym 
dowodem, że nawet i francja uznaje wy- 
roby Henryka Żaka z Poznania za godne 
jedynie najwyższej nagrody. 

Firmie Henryk Żak winszujemy i z na- 
szej strony wspaniałego sukoesu i żywi- 
my przekonanie, że Firma dołoży wszel- 
kich starań, by stać się firmą światową, 
znaną i teniona nietylko w kraju, ale i za 
granicą „ku iż wię Polski”. 


SULFOGOL, „LAOROON” 


wypróbowany środek w chorobach dróg 
oddechowych (kaszel, chrypka it. d.) 
Do nabycia w aptekach. 
Cena flaszki syropu zł. 240. 
wa 


Mieszanka Bohma ma przyjemny 
aromat. 
—.. 
Uboga staruszka, 65 łat licząca, kalaka, 
ma amputowaną noge i uszkodzoną rękę, 
wskutek czego jest zupelnie niezdolną do 
pracy, prosi o łaskawą pomoc. Datki skie- 
rować należy do Administracji, dla staru- 
szki kaleki, 


— — . 

Z hłagalną prośbą udaje się uboga sta- 
ruszka lat 67 licząca, kaleka na nogi —do 
serc litościwych państw o udzielenie po- 
mocy doraźnej. żeby się mogła ochronić 
od glodowej śmierci, Datki do Administra- 
cji dla Wiktorji. 


Z kraju. 


Budowa Bankn Gosp. Krajowego. 
Wielki plac w Warszawie naprzeciwko 
min. komunikacji między Nowym Świa- 
tem, Ałejami Jerozolimskimi i Brachą 
został w całości przekazany przez rząd 
pod budowę gmachu Banku Gosp. Kraj. 
D 


Akcja za zniesieniem 


wszystkich jaskiń gry. 


Zurych, 23. listopada. (Tel. G. P.) Pro 
paganda za zniesieniem wydanego przed 
laty zakazu prowadzenia ma terenie 
Szwajcarji domów gry wywołała żywą 
kontrpropagandę. Zwiazek protestan- 
ckich kościołów wystąpił z wnioskiem, 
by wszystkie kościoły protestanckie Fu- 
ropy rozpoczęły akcję u rządów za usta- 
wowem zamknięciem domów gry w dro- 
dze międzynarodowej konwencji uchwa? 
łonej przez Ligę Nar. 

T aș 


Str. 10 


Ze sportu. 


W obli 


„GAZETA PORANNA" 


z dnia 25. listopaia 1927. 


iczu kampanji narciarskiej. 


Wczesna zima zapowiada dobre horoskopy. 


Lwów 24. listopada. 

Cecha przepowiedni * uneteorologicz- 
nych jest to, że ałe sprawdzają się co do 
poty, natomiast dobre okazują się 
fałszywemi. Od tygodni już zasypywani 
Jesteśmy protoctwami chtrej, nagłej zi- 
my i.. stało się! Przyszła wprost przez 
noc, ubieliła krajobraz, zakryła wszyst- 
kie nierówności i gotowa jest  obdazyć 
nas wszystkiemi swemi przyjemnościami, 

Zima — to w dzmiejszych stosunkach 
gospodarczych gość wcale niemiły. Ina- 
czej zapatrują się na sprawę tę rzesze 
sportowców, którzy od wielt miesięcy 0- 


czekują chwili, w której umocowawszy 
narty czy łyżwy, puszczą się w zawody 
z wichrem. 

Woczesna zima jest sportowcom na 
szym w roku bieżącym szczególnie ne 
ręką, umożliwia bowiem rozszerzenie 
przedolimpijsiciego treningu na dłuższy 
okres. 

Zimowy ruch sporlawy zyskuje we 


Lwowie stala na popularności, Punktem 
zwrotnym był ubiegły mok. który obda- 
rzył nas skocznią, położoną prawie że w 
centrum miasta. Nowy objekt sportowy 
stał się wkrótue celem pielgrzymek ty- 
sięcy mieszkańców, podziwiających śmia- 
łe ewołucje własnych i obcych zawodni- 
ków. Nadzieje pokładane w skoczni speł 
niły się całkowicie. Wywiązala się ona 
w zupełności ze swego zadania, stała się 


bowiem nietylko bodźcem do intensywnej | 


pracy zawodników, ale też przynętą, dla 
stojących dotychczas zdała od sportu 
narciarskiego. Skutki propagandowa sko- 
ozni lwowskiej wydadzą w roku bieżą- 
cym doskonałe owoce. Dziś już stwier- 
dzić możemy, że szeregi czynnych nar- 
ciarzy wzrosną comajmniej w dwójnasób, 
a okolica Lwowa zapolni się nowymi a- 
deptami sztuk. swobaelneso poruszana 
się po śniegu. Dziś już staje się sprawa. 
kursów la początkujących kwestią pa- 
lącą, której lowarzystwa poświęcić po- 
winny jak największą uwagę. Oparcie nar 
ciarstwa naszego 0 możliwie najszerszy 
fundament, jest podstawowym warun- 
kiem racjonalnego i skutecznego roz- 
woju. 
E E a 

NOWA PLAGÓWKA NARCIARSKA. 

Tennisiści Bie pozostaną w tyle. 

Klnb Tenisowy 1924 przystępuje do 
utworzenia „Sekcji Narciarskiej” i w tym 
celu zwołuje na piąłek dnia 25. bm. o 
godz. 6.30 w lokalu własnym, przy ul. 
3-go Maja 12 konstytuujące zebranie, na 
które zaprasza wszystkich członków, pra- 
gnących wrziąć czynny udział w nowo po- 
wstającej „Sekcji“. O punktualne przyby- 
cie uprasza się- 


Zarząd Sekcji Narg I Lw, K. 5. Czar- 
ni zawiadamia, iż wszelkich infonrhcji 
udziela, przyjiAuje wkładki w poniedzial- 
ki i czwartki od godz. 19-tej do 20-tej w 
lokalu klubowym Rutowskiego 8 I. p. 
Zmiżkę kolejową otfzymać można jedy 
nie po zapłaceniu wkładki za rok bież. 
Zebramie orgamizacyjme odbędzie się w 
piątek 25. bin. o godz. 8-mej wiecz. «w lo- 
kału klubowym Rutowskiego 3. Obecność 
wszystkich zawodników konieczna. 
Doroczne Walne Zgromadzenie Sekcji 
adbędzie się w poniedziałek dnia 28. bm. 
o godz, 7-ej w lokalu klubowym Rutow- 
skiego 8 l p. Zarzad prosi wszystkich 


członków o konieczne przybycie, ze 
względu na wielką ważność i aktualność 


obrad. Na porządku dziennym: Sprawa 
abchodu Jubileuszu  2%%6-lecia istnienia 
Klubu, jubileuszowych zawodów o Mi- 


strzostwo Lwowa, nowego schroniska itp. 
x 
L. K. S. Lechia zawracawmia, że dru- 
gio zebranie sekcji narciarskiej odbędzie 
się w piątek 25. bm. w lokalu klubu 
(gmach hr. Skarbka) o godz. 18-tej. 


Z życia prowincji. 


Db. T. £Ł- podaje do wiadomości, że z 

powodu sprzyjających warunków atmo- 
SartEzniych — rozpoczęło od dnia dzi- 
siejszego wpisy i sprzedaż kart sezono- 
wych na bieżący sezon zimowy w godz. 
od 17-tej do 19-taej w dnie powszednie i 
od 1i-tej do 13-tej w niedziele i święta 
w lakału własnym przy ul. Pełczyńskiej 


57. Otwarcie toru łyżwiarskiego nastąpi 
w dniach najbliższych. 
A ELT T T 


Kronika jarosławska. 


korespondenta.) 


(Od naszego 

Jaroslaw w listopadzie. 

Z Towarzystwa Muzycznego im. Szo- 
pena. Onegdaj odbyło się Walne zebra- 
nie Towarzystwa Muzycznego, z którego 
obszernego sprawozdania wynika, że sta- 
la się ono istotnie pod wytrawnem i sprę- 
żystem przewodnictwem p. Febksa Woj- 
Idiechctwskiego poważną placówką kultu- 
ralno-muzyczną, a przez szereg imprez, 
urządzonych przez zgrany zespól tegoż 
'Towarzystwa zyskało sobie powszechne 
uznanie- Przy wyborach wybrano p. Woj- 
ciechowskiego ponownie pregesem. W 
skład zarządu weszli pp.. kierownik gim- 
nazjum l. (wiceprezes) Bryzek, prof. Bo- 


densiein, prof. Bojarski, zarządca pod. 
Kotrian, adw. Dr. Segal, nadkontrolor 
poczt. Spat, prof. [yszkowski, pni drowa 
Turzańska, prof. Br. Wiśniowski i kapi- 
lan 8 p. Leg, Zahara. 

Ujęcie niebezpiecznej złodziejki. P. P. 
ujęła Zofję Najduszek, lat 23 z Boratyna, 
notorycznie znaną złodziejkę, k'kakrot- 
nie za kradzież karamą, klóm korzystając 
z noclegu u Marji Bednarskiej, dozerczyni 
domu przy ul. 3. Maja 5, w ten sposób 
jej się odwdzięczyła, że skradła jej z kufer 
ka 440 zl. w got, 7 sztuk 5-koroniwck 
srebrnych i garderobę. 


Kronika przemyska. 


(Od naszego korespondenta.) 


Przemyśl w listapadzie. 

Pożegnanie komendanta powiat. peli- 
cji państw. p. Lubina Więckowskiego 
odbyło się w sali raportowej W akcie po- 
żegnania wzięli udział komendanci poste- 
runków pol. państw. w powiecie prokura- 
tor państwa p lowandowski, miejscowy 
perzonał służby bezpieczeństwa i i. Uzna- 
nie i szacunek, któremi się cieszyl m. 
Więcsewski, znalazły swój wyraz w licz 
nych przemówieniach. 

Kierownik wydziału 
wno tu przeniesiony podkom. p. Oleńkie- 
wicz, ma odejść. Jego miejsce ma zajac 
aspir. p. Janczyszyn ze Lwowa. 

Desygnowany na komendania 
policji państw. p. IlluSiewicz 
choroby stanowiska tego 
Ma ie objąć p. Graf. 

Seusacyjny spór międmy gminą 2 
wojskowością. Między gminą m. Frzezny- 
ślą a Skarbem Państwa zanosi się na 
spór administracyjny na tle odbioru ko- 
szar law. Szilferowskich na „Garbarzach” 
oraz przy ul. bworskiego, kióre wojsko- 
wość chce oddać miastu w stanie, wyma 
gającym wielkiego remontu i wraz z lo 
katorami. Gmina natomiast domaga się 
zwrotu tych obiektów w stanie używal- 
nym, lj- takim, w jatam je objęła woj- 
skowość. Ponadto domaga się gmina wpła 
cenia zaległego ozynszu. 

Bezyodstawne posadzenie posterunko- 
wego o kradzież dolarów.  Niejaka p. 
Chomiakowa, zam. przy ul. Poniatowskie- 
go 1 I, cbwiniła  posterunkowego pol. 
Idzisa. który był jej lokatorem, o kradzież 
400 do!. Sprawa cparła się aż o proku- 
radorję państwa. Przeprowadzone docho- 
dzenia wykazały jednak zupeiną bezpod- 


śledczego, niod- 


pow. 
z powodu 
nie obejmia 


stewność podejrzeń Ghomiakowej, 
cych wynikiem lekkomyślności. 

Zakaz używania tłuszczów „zagranicz 
nych“ przez oddziały wojskowe. Na ryn- 
ku tutejszym pojawiły się tłuszcze za- 
graniczne, podejrzanego pochodzenia i ja- 
kości, które np. wbrew wyraźnemu Zaia- 
zowi tut. D. O. K. dostają się do iul. ol- 
działów wojiknwych, mimo. że z użylko- 
wzdiem tych niepewnych fabrykatów po- 
robiońo już przykre doświudczenia. 

Wobec lego byloby bardzo pożądane 
przypomnieć oddziałom wojskowym, 
istnieje wyraźny zakaz używania llus: 
czów zagreniczuych. 

Bardzo interesująca rozprawa toczył: 
się przed sądem powiatowym karnym 
przeciw prof. Ka oskarżonemu przez rul- 
ce sądowego p. D. o obrazę czci. Nadmie- 
nić należy, że okuj są Ukraińcami. Mię- 
dzy oboma wybuchła na tle stos :unkówe 
panujących w gimnazjum  ukraińsziem 
scysja, w ciagu której p. radca mial siq 
bardzo nieprzyzwoicie wyrezić o języku 
polskim, poczem profesor napiętnowal to 
ace dk się jako podłe. Sprawa oparta 
się nvezaleźnie od sądu o wyższe władze 
szkome i sądowe. Rozprawa zostala od- 
rocznną. 


będa- 


HG NZRASZEM OEE AK. RZA SWZ RAEC 


Schororaną z!arnszkę, niezdolną ze 
pałnie da pracy, wdowę po muzykeńcie 
Teatru Wielkiego, polecamy  łaskawym 
względom naszych Czytelników. Składki 
pod A. F. przyjmuje Administracja, którą 
również na żądanie udzieli adresu szcze 
zdłowego. 

—— naa 
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Kącik radjowy. 


IRUGKAM AUDI NADJOWYCH. 
Czwartek. 24. listopada 1907. 

Warszawa (1ili) 16.40 „Boczna an- 
tena“ (odczyt p. t- „O najnowszych zda 
rzeniach w nauce i technice“) wyr. p 
Bruno Winawer. 17.45 Audycja literacka, 
poświęcona utworom Żeromskiego z u- 
działem Wiodzumierza Jampolssiego. (lm- 
presja o Żeromskim — romaniyku). 20.30 
Koncert wieczorny w wykonaniu orkiestry 
dętej pod dyr. Al. Sielskiago. 

Kraków (422) 19.35 Odczyt p t. „Dwie 
bitwy pod Lwowem“ wygłosi dr. K. Ku- 
maniecki. 20.30 Transmisja koncertu z 
Warszawy. 22.30 Muzyka salonowa. 

Poznań (344) 20.30 Koncert (skrzypce, 
sopran, czelo), 22.00 Sygnał czasu. 22.30 
Muzyka tancczna. 

Wrocław (322) 19.50 Koncert orkiestry 
wojskowej. 22.00 Muzyka taneczna. 

Królewiec (329) 20.00 Muzyka kame- 


ralna (Mozart, Brahms, Behm). 21.10 
Pieśni. 3 
Lipsk (366) 20.15 Wieczór zimowy 


(Orkiestra, recytacje). 

Praga (349) 19.30 Koncert publ. cze- 
skiej Filhurmonji. 

Stuttgart (380) 20.00 „Zbójcy”, sztuka 
Schillera. 

Hamburg (394) 21.00 
muzyce popularnej (Gounod, Bizet, 
ber). 

FPrenkfart Gi 19.00 „Siła przezna” 
czenia”, opera vadhąć 

Langenberg (468) 20.05 Wieczór pieśni. 
22.30 Dancing. 

Berlin (434 20.10 
mek“ operetka Millöckera, 
lansozna. 

Wiedeń (517) !9.00 Ewentualna trans- 
misja z opery państw. 

Moanachjum (535 19.00 .,Don Giovan- 
opera Mozaria. (Iransm. z teatru). 

Piątek, 25. listopada 1927, 

Warszawa (lili) 16.40 Odczyt p. I. 
pink zbudowany jest wsgechówial?“. 
17.20 Odezyt p. t. „Metody selekcji bydli 
w Holandji". 17.45 Koncert popoludnio- 
wy w wykonaniu orkiestry Domrzystów. 
19.15 Rozmaitości, wypowie p. L. Lawiń- 
əki. 19.30 Odczyt p. t. „Alkoholizm wśród 
dzieci i młodzieży”. (9.5 Pogadanka mu 
zyczna z cyklu „Dzieje muzyki“. 20.15 
Transmis) koncertu Śvmfonicznego z Fil- 
haurmonji Warszawskiej. 22.00 Sygnał 
czasu 1 komunikaty. 

Kraków (422) 20.00 Transmisja hej: 
nalu. 20.30 Koncert z Filharmonji War- 
szewskiej. 

Pozuań (344) 
moji Warszawskiej. 
niczna). 

Wzecław (322) 20.00 Muzyka. kame- 
ralna (Orkiestra dęta). 32100 Godzina nn- 
moru. 

Kzólewiec (329) 20.00 Koncert sym- 
foniczny  (Solistka Elly Ney. pianistka) 
Weber, Branhms, Bruckner. 

Lipsk (366) 20.15 Wieczór pośw. nie- 
mieckiej muzyce oporowej (R. Keiser, 
Graun) alt, tenor, baryton, bas. 22.30 Mu- 
zyka taneczna. 

Słuttgart (350) 20.00 Muzyka opero- 
wa (orkiestra, sopran, baryton). 


GR 
Koncert pośw. 
We- 


„Zaczarowany za- 
22.30 Muzyka 


s 


ni 


20.30 Koncert Filhar- 
(Orkiestra symfo- 


Hamburg (301) 19.25 „Rigoletto epc- 
ra w {f akiach  Vewliego (Transmisja 
z tealru). 22.30 Dancing. 

Frankfurt (428) 20.15 Wieczór sonat 


skrzypcowych (Walter" Caspar skrzypce). 
21.13 Godzina pośw. muzyce i liieraturze 
Chin. 

Langenberg (468) 21.25 „Die Matrone 
von Ephesus“, kamedja Lessingą. 

Berlin (484) 20.30 Koncert orkiestr. 
pośw. utworem Głazunowa. 22,30 Muzyka 
rozrywkowa. 


codzienne uzywanie łagodnego mydła Crème Mousen uzupełnia się skuteqpne pielęgnowanie cery. 


NIE MOUSON 


Nietyłko dla pań — lecz także i i dla panów niezbędne jest pielęgnowanie cery wyrobami Creme Massa, 
Crème Mouson czyni najbardziej szorstką i popękaną skórę gładką i zapobiega przykremu pieczeniu twarzy 


P e . ` , . . . . . . 
oraz sciąganiu się skory po goleniu. Usuwa on także niepożądany połysk cery i rażącą czerwoność. 


Przez 


i GENERALNY PRZEDSTAWICIEL NA POLSKĘ ZYGFRYD BOCHNER i Ska, DZIED ICE. 
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Wiedeń - (517) 20.30 Koncert 
nauczycielskiego. 

Monachjum (535) 20.35 Koncert pośnv. 
R. Wagnerowi. 


chóru 


Życie gospodarcze. 


Ankieta w sprawie | 


„GAZETA PORANNA” z dnia 25. listopada 1927. 


Leningrad (1000) 18.50 
Vendiego. 


Moskwa 
nogę 


„Aida” opera 


(1450) 18.30 „Borys Godu- 
opera Musscryskiego. 


pa jj audycji przy znikomem zużyciu prądu 


gwarantują la py deleklorowe 


„ELEFUNNEŃ 


Wyrób T-wa „OSRAM“, 


alra ustawy nzflowej 


ODBYŁA SIĘ W LWOWSKIEJ IZBIE HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ. 


Lwów 24. listopada. 


Ministerstwo Przemysłu i Handlu o- 
„pracowało i  rozesłało  intercsowamym,. 
organizacjom do zaapinjowamia naczelne 
zasady prawne, na których się miala o- 
pierać nowa Polska ustawa naflowa, W 
przeciwslawieniu do obowiązującej dotąd 
zasady przynależności do własności grun- 
tu czyli tak zwanej „akcesji“ stanęło Mi- 
nisterstwo ma zasadzie oddzielenia bitu- 
minów od własności gruntowej, a prawo 
poszukiwania i wydobywania oleju i gazu 
ziemnego nadawać ma władza górnicza. 
W sprawie tej, tak kardynalnego znacze” 
nia dla dalszego rozwoju naszego przemy- 
słu naftowego odbyła się w Izbie handlo- 
wej i przemysłowej w dnia 19. km. an- 
kieta pod przewodnictwem prezydenta 
Izby Dra Henryka Kolischera przy nader | 


licznym udziale przedstawicieli sfer inte 
resowanych. 

_ W szczególnosci byli obecni delegaci 
Krajowego Towarzystwa Naftowego, maj- 
poważniejszych koncernów naftowych, o- 
raz czystych producentów, organizacji 
brutłowców i właścicieli terenów nafto- 
wych, sfer naukowych i wiele innych. 

Po referacie wicedyrektora  Dittricha 
wywiązała się ożywion, przeszło cztero 
godzinna dyskusja, która jednak nie zdo- 
łała doprowadzić do skrystalizowania się 
jednolitego zarałrywania obecnych na 
podstawy prawne nowej usławy naftowej 
i wykazała dużą rozbieżność poglądów 
w tej sprawie, Kwestja powyższa będzie 
jeszcze przedmiotem obraz Komisji górni- 
czo - naftowej Izby oraz jej plenarnego 
posiedzenia, poczem Izba przedłoży Mimi- 
sterstwu Przemysłu i Handlu swą opinię. 


O EE O 


GIEŁDY. 4 
GIEŁDA WARSZAWSKA, | 
Warszawa, 23. listopada. (Tel. G. F) 
Bank Handlowy 123, Rank Potski 154.50, 
Kijewski 75, Siła światło 100, Firlej 5e.50 
Węgiel 113, Fitzner 8.75, Lilpop Rau 
38.50, Pocisk 3.18, Rudzki 56, Slaracho- 


wice 69.50, Ursus 13.75, Żyrardów 18, 
Ilaberbusch 159, Spirytus 37.50, Żeglu: 
ga 0.44. 

Warszawa, 23. listopada. (Tel. G. PJ 
Dolary St. Zj. 8.356, Londyn 43.36, N 
Jork 8.88, Paryż 34.93, Praga 2635, 


Szwajcarja 171.19, Wiedeń 120.34, Wilo- 
chy 48.48, 5 proc. pożyczka konwers. 
66.50, poż. kolej. konwers. 62.50, pożycz 
ka kolejowa 103.50, dolarówka 61.75, 8 
proc. listy zast. Banku Gosp. Kraj. 93, 8 
proc. listy zast. Banku Roln. 93, 8 proc. 
oblig. komun. Banku Gosp. Kraj. 93 


GIEŁDA KRAKOWSKA 


Kraków, 23. listopada. (Tel. G. P) 
Bank Polski 154.50, Bank Małopolski 
0.25, Bank Ziem. Kred. 004, Tohan 14.15 


Zieleniewski 22.10, Trzebinia 0.57, Po- 
cisk 3.05, Parowozy 40.00. Siersza gów. 
10.25, Niemojowski 2.25, Siersza el. €2.50, 
Chodorów 183, Chybie 6.10. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zurych, 23. listopada. (Tel. G. P.) Pa- 
ryż 20.38 i pół, Londyn 25.28, N Jork 
5.18.50, Beigja 72.36 i pół, Włochy 2ę 223 
Hiszpanja 88.80, Fołandja 209.40, Berlin 
12381, Wiedeń 73.10 i pół, Szt kho'm 
139.75, Oslo 137.30, Kopenhaga 139.60, 
Sofja 3.74 i pół, Praga i5.57 i pół, War- 
szawa 58.15, Budaveszt 90.77 1 pół, Bia- 
łogród 9.13, Ateny 6.99, Konstantynopol 
2.76 i trzy czwarte, Bukareszt 3.21, Hel- 
singfors 13.07, Buenos Aires 221.25. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA. 
Wiedeń, 23. Hstopada. (Tel. G. P.) 
Amsterdam 285.98, Belgrad 12,46 i trzy 


czwarte, Berlin 159.09, Bruksela 98.81, 
Budapeszt 124.04. Bukareszt 136 i trzy 
czwarte, Kopenhaga 182.85, Lendyn 


34.53, Madryt 113.85, Medjalan »8F4, N. 


Jork 708.05, Oslo 189.20, Paryż *7.6t, 
Praga  20.98.1, Sofja 5.10, Sztokholm 
190.85, Warszawa 79.614, Zurych 13654, 


Amerykańskie 701.00, Niemieckie 164.85, 
Francuskie 27.80, Włoskie 38.52, Jugo- 
slowiańnskie 12.38, Czeskie 20.91. Weeer- 
skie 123.99, Szwajcar "skie 136.20. Renta 
"majowa 0.719, Renta Iutowa 0.785, Renta 
koronwa 0.5665, Dunaj Sawa Adria 63.20. 


Bankvercin 29.75, Bodenkredit 126.60, 
Kreditanstalt 6710, Anglobank 6, hom- 
pas i, Landerbank 22. Merkury 2850, 


Kolej północna 1110, Żivnosteńska 106, 
Czerniowce 62 i ćwierć, Auslr. kal. 


państw. 28.90, Kolej południowa ti 55, 
Goleszów 105.75, Cement 68.25, Alpiny 
41.90, Berg u. Hutten 732, Krupp 17 05, 
Poidi Hutte 134.75, Prager Eisen 212.70 
Rima 141.60, Skoda 237.50, Siersza 7.70 
Silesia 0.28, Zieleniewski 16.75, Fanto 8. 
Galicja 83, Nafta 37.75, Schodn;ca 10.30. 
GIEŁDA LONDYÑSKA. 

Londyn, 23. listopada. (Tel. G. P.) 
N. Jork 487 19/32, Holandja 12.04 7/8, 
Francja 85 Belgja 34.93 i pół, Wle- 
chy 89.5 Niemcy 20,42, Szwajcarjz: 
25.28 38, Hiszpanja 28.73, Danja 18.18 
i trzy czwarte, Szwecja 18.09 i ćwierć, 
Norwegja 18.35, Helsingfors 193.60, Era- 


ga 164.50, Wicdeń_ 32.59, Warszawa 
43.45. 
OBROTY PRYWATNE. 
Lwów, 24. listopada. 
Tendcncja chwiejna. Kursa utrzy- 
mane. Obrót słaby. 1 
~- Srobro droższe. l 
WALO™Y Dolary ameryk. 887 25 
do 88775 dolary kanad. 8.85 — 
do 8.86 — korony czeskie 0.76 
do 0.26'50 szylingi »ustr. 1.5 
do 1.26— leje 0.05 25 do 05:75 
franki francuskie 0.3450 de 0.35 — 


franki szwajcarskie 1 71"— de 1.71 50 
funty szterlingi 43 25 — do 4350 
Czerwi rice sowieckie za jeden 3020 


do 31 00, 

ZŁOTO. 20 koron 3640— do 
367%*— 20 franków 340 *— do 
344%— 20 marek n. 42.0 — do 
«250— 10 rubli ros. 4.80 - do 
47 10— 

SRERRO. Korona aust. (.€8 
do 0.6550 5 kor. austr, 3.52 — 
356 —  floren fer, 1,76 — co 
1.78 — ruble ros. 1 90 — do 296 
koviejkl za rubel 1.45 — da 148 


OGŁOSZENIA 


KUPNO I SFRZEUAŹ. 
12 groszy za wyraz. 


p 
> 
| 


SALON ANTYCZNY, 


GATER 24-calcwy sprzedam. 


Ue należy 


trzeć wełny 


Np nie trzeć rzeczy wełnianych przy 
praniu, stale pamiętając o tem, że wełna 
tego nie znosi i prana w nieodpowiedni 
sposób kurczy się, przestając być miękką, i puszystą. 
Uniknąć można wszystkich tych fatalnych następstw 
używając do prania wyłącznie LUX. Jedynie LUX 
działa zbawiennie na wełnę przy praniu, gdyż 
usuwa brud w sposób niesłychanie łagodny, a 
Cienkie płatki LUX'u, są 


zarazem radykalny. 


niesłychanie czyste i nie zawierają żadnych szkod- 
liwych gryzących substancji, a przy spłukiwaniu, 
ma się absolutną gwarancję, że wszystkie mydliny 


zostały usunięte. 


Zwyczajne mydło nie daje się 


kompletnie spłukać, szczątki „pozostają w wełnie, 
która wskutek tego żółknie i i niszczy się. 


Jedynie LUX pierze skutecznie i gruntownie. 
Łyżkę LUX'u wsypać do wrzącej wody (pół mied- 
nicy)i ubić na gęstą pianę. Gdy roztwór wystygnie, 
prać w nim przez wyciskanie brudu z weiny, zaś 


nigdy przez tarcie. 


Gdy wszystko czyste, usunąć“ 


nadmiar wody i rozwiesić w chłodnem miejscu 
zdała od ognia, 


Do *"Sunlajt '* 


na próbne pranie, 


(Upracza się o wyraźne pisanie.) 


1..P.1—210 X 120 
KUPIĘ — używane: maszynę do pisania 
„Underwood“, garnitur klubowy, biur- 


ko amerykańskie. Zgłosić pod „Klub“ 
do Administracji „Gaę Pom." 3788 


PIANINA nowe od złotych 2.200, na dogo- 


dne raty. Nowacki, Piłsudskiego 17. 
9755-3 


FORTEPIANY krzyżowe,  prostostrunne 
z angielską mechaniką sprzeda Kolesza 


Sykstuska 10. 9703-2 
FUTRO podróżne męskie szopy w bar- 
dzo dobrym stanie sprzedam Klepa- 
rowska 22. Gawroński kpt. 9744-3 


RZEŹNICY! Młynki do miesa Alexsander- 
werk, mtalki Dicka, noże Henkelsa pole- 
caRentischner, Legjonów 37. 8616.10 


FUTRO podróżne wilki, bandzo dobrze u- 
trzymane, sprzedam. Zielona 35, II p. 
na lewo. 5793 


garnitur | klubowy, 
świecznik żydowski, 
„obrazy Rozwadjow- 
Jaroszyńskiego 
A- 


pianino zame, 
łóżka mahoniowe, 
skiego, Grabowskiego, 
dprzeda okazyjnie Hala Aukcyjna, 
kademicka 3, I. p. Telefon 30-54. 

9796-2 


MOTOR i9-konny, prąd zmienny, sprze- 


dam. Listy pod „Motor“ do Biura ogło- 
szeń Jagiellońska 7. 9807-3 


Listy pod 
„Gater po remoncie“ do Bura ogłoszeń 
Jagiellońska 7. 9808-3 


479, Poczta rek Warszawa. — Uipraszain © 
bezpłatne przesłanie mi próbnego pakietu Lux, wystarczającaga 


Uwaga! 


Prosimy wyciąć i przesłąć nam 


umieszczony niżej upon. 
Wzamian wyślemy paczkę 
Lux'u, wystarczająca ma 
'próbne pranie gratis łącznie z 
ilustrowaną broszurą © Sposo* 
bie użycia. 


ka Akcyjna, Skrzynka Pocztowa j 


Sunlajt Spółka Akcyjna, Warszawa. 


CAY WYCIĄŁEŚ DZISIEJSZY KUPON 
KONKURSU ZIMOWEGO? 


POSADY POSZUKIWANA 
3 grosze za wyraz. 


MAGISTRA farmacji dobrze polecona 
przyjmie posadę w aptece. Zgioszenia 
Administracja „Gaz. Por.“ pod „Maęg:- 
stra. 9781-3 


EMERYTOWANY państwowy urzędnik 
podatkowy rachunk wiec, obznajomio- 
ny z wymiarami i obliczeniam poda.- 
ków, poszukuje posady w dobrach ziem 
skich lub  instvtncjach prywatnych. 
Łaskawe zgłoszenia do Administracji 

pod Emeryt 24. 9699-2 

m L 

MŁODA inteligentna panna, umiejąca 
dobrze po niemiecku, poszukuje posadu 

do dziecka w lepszym domu. Zgł. do 
Adm. pod „Inteligentna”. 9754-2 


URZĘDNIK, biegły rachmistrz, poszukuje 
jakiegokolwiek popołudniowego zajęcia. 
Administracja. Natychmiast“. 


ROLNIK zawsdcvy z ukończoną s7kolą 
rolniczą, dłuzszą praktyką. człowiek 
godny zaufania, lat 40, żomitv, bez- 
dzietny, z buczo dobremi palecen'ami 
od poważnych oesobistości zmieni rosa- 
dę od Nawego Roku lub wcześniej na 
umiarkowanych warunkach. «ua”kawe 
zgłoszenia puste restante Kałucz okazi- 
cialow. dowodu osobistego (hy 2407 
21.826/22, 9504-6 


Str. 12 


ła BRYKA CHEMICZNO-FARMACEUTYCINA 
„AP. KOWALSKI WARSZAWA. 


ICONTER i 
taszny i młyński, 
niej posady. Zgłoszenia do Admin. 
zety  Porannej' pod ‘„Monter-werk- 
mrz 


9791-3 
Ho 


` MATRYMONIALNE. j 
e 12 grozzy za wyraz. 


peeo boi 
TANNA z ukończonym trzecim rokiem 
S5emimmarjum, znająca się na krawiec- 
ctwie, z gotówką 2.000 zł. pozna pana 
na stanowisku poważnie myślącego, 
najchętniej kolejarza. „Maryla“.  Zgło- 
szemia do „Gaz. Por.. 9779 


DOWA po urzędniku, bezdzietna lat 
17, z gotówką 1.000 dol, pozna pana. na 
slamowisku lat 55—60 prawego charak- 
teru. Zgłoszenia do „Gaz. Por.“ pod 
„Przeznaczenie“. l 7 9779 


MIGSZKANIA, SKLEPY. 
10 groszy za wyraz, ! 


dugoletni werkmistrz tar- 
poszukuje odpowied- 
„Ga- 


ra 


k 
POSZUKUJE SIĘ lokalu biurowego w 
śródmieściu, złożonego z trzech pokoi 


Oferty skiadać w Oddziale PAT.. Pasaz 
90747-2 


Hausmana 5 sub „Biuro”. 


i s 


TOQOMOGNIE HANDLOWZ zdoluy bufeto- 
wiec oraz uczeń do praktyki zostanie 
akceptowany do Firmy „Zakopane“, 
Lwów Akademicka 24 9779-2 


FIGRWSZCRZĘDI:E przedsiębiorstwo spe 


WOLNE POSADY. 
10 groszy za wyraz. 


dycyme poszukuje rułynowansgo fa- 

chowego urzędnika. Oferty ped „Samo 

dzielny'. 8797 | 
RÓŻNE DONIESIENIA. 


10 groszy za wyraz. 


UHIEWAŻNIAM zgubione „prawo jazdy” 
Nr. 1373 Edwarda Kudyńsziego Lwow- 
skiego Województwa Przemyśl. 97sQ0 


UNIZWAŻNIAM  zgubioną książkę 
skową, wystawioną przez P. K. U. Łań- 
cut, na nazwisko Leib Satler, ur. 1901 
Kuryłówka. 0762-3 


Woj]: 


KOCHANOWSKIEGO 45. Zaklad fryzjer 
ski męski i damski nowo urządzony. 
Stanislaw kKogulski. 9707-3 

ODMROŻENIA, czerwoność nosa, wągrr, 

zmarszczki, zbyteczne włosy usuwa się. 

„Kosmec“, Mikolaja 7 (obok cukierni). 

9620-5 


OPONY Samochodowe Englebert najlepszej 
jakości, wszystkie wymiary na skiadzie 
Zastępstwo GYGLEGAR, Lwów, Roma- 
nowicza 9. Teiefon 20-01. 9500-15 


GRAMOFONY, maszyny, rowery tanio na 
prawia Jakób Rosenman, Akademicka 
26. 9044-16 


MEBLE wszelkiego rodzaju na długoter- 
minowe spłaty sprzedaje i wypożycza 
firma Jakób Czysz, ul. Rutowskiego 7, 
naprzeciw Katedry. lok założenia 1894. 

FIR. ? 


LĄROPANE wila „Wiktorja* na drodze 
do Sanat, naucz. poleca pokaje z ca 
iem utrzymaniem po cenach bardzo 
umiarkowanych. 7296-3 


CENY OGLOSZEN: 

Za wiersz 1-szpalłowy milimetiowy 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek- 
stem 12 gr., za wiersz I - szpalł. milime- 
lawy (szer. 60 mm.) nadesłane 55 gr. 
ra wiersz 1 -szpalłt. milimetrowy (szer. 
f0 mm. po kronice 40 gr., za wiersz 
1 -szpalt milimetrowy (szer. 60 mm.) w 
ubście (kronika, repertuar, dział ekono- 


Z drukarni Spółki Wydawniczej: GROD KIE I SPÓŁKA, nod zarz. J. PLUCKIEGO, we Lwowie. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 25. listopuia 1927. 


Enok 


PATENT 


czytelnia itp. Większe pensjonaty urzą- 
áś dzono z komfortem i centr. 
M F If UR otwarte. Informacji udziela hezp'a!nie 
BZ i GREMJUM WŁAŚCICIEL! PENSJONA- 
1 oryg. amer. TÓW, HOTELI I RESTAURACJI 


(FE RZATYGHNER 


Legajonów 37. 


| 
| 
EE 


inserujei 
w GRZEBIE 
PORANNEJ || 


MIÓD PSZCZELNY PO CENAGH 
RBURENCYJNYCH z wlasnej pasieki w 
w dowolnych ilościach po zł. 2.40 za 
1 ky. wysyła za zaliczką pocztową Ba 
zyl Malucha w Brzeżanach p. Zhorów. 

9789-3 


Dogodne spłaty! 
Ceny niskie! 
Towar doborowy: 


GRZYBY! Wysyłam poczią franko za za- 
liezką ładne wybrane grzyby :najmnie; 
5 ke) po 20 zi. za 1 kg., faksamo po 
widło śliwkowe z cukrem w 5eczuł; 
5 kg. za 132 zł. Fa M. Stummer ik 
koto Kołomyjt. 9503.13 


Humor. 


— Mój drogi, polrzebuję na gwalt no- 
wej sukni, 

— Już znowu nowa suknia, ciągłe 
masz tylko w glowie same suknie. Czyż 
nie możesz myšieć o czemś wvższem...? 
Ależ owszem, owsźem, kapelusza 
też połrzebuję!... 


| imiczny itd.) 50 gr. za wiersz * - szpalt. 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykvłach 
100 gr., za wiersz ! - szpałt miiisnetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr., 
drobne ogłoszenia za słowo IQ gr., drob- 
ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 
10 gr., drobne ogioszenia matrymonialne, 
korespondencję 12 gr. prywatne za sło- 
wo 12 grn dla potrzebujących pracy lub 


Wy wynalazek! 


yF KAŻDĄ PLAMĘ 


wsuwa natychmiast i niezawodnie 
| z ubrań i wszełkich materji 


„tewel 


płyn zupełnie nieszkodliwy. Żądać wezę - 
dzie. Wyłączne zastępstwo i 


Apteka Marjacka 
Dra STEFANA STENZLA 
Lwów, piac Marjacki 8. 


SEZON ZIMOWY W ERYNICY. 
rozpoczyna się z dniem 1 grudnia br. Ła- 
zwensi mineralne i |borowinowe. 
wód mineralnych w krytym deptaku cen- 
tralnie ogrzewanym. 
w krytym deptaku Domu Zd:ojowego 1! 
większych pensjonatach. Liczne atrakcje, 
dancingi, kino, tor saneczkowy, skocznia, 


W KERYNICY. 


ein Cock cha O 
Rok zał. 1889, 


gliis 1Juiian ŁARELSGY 


polecają 


UTRA 


GOTOWE i na ZAM ÓWIENIE 
przyjmują wszelkie przeróbki 


Eur- | Miub czysty 


| 


| 


ii 


i skład 


picie 


Muzyka cedziennie 


ogrze wan iem 


1705-35 


SA | czczo 


Ruiowskiego 5 | 


Telefon 48-70. 
Lwów | 


pszczelny w blaszanych 
kaneweczkach brutto 5 kg. 15 zł, W 
kg. — 28 zl, 20 kg. — 53 zł, wraz 
z pakowaniem i opłata pocztowa wy- 
svła. za ów jj D. Hoch, Tarnopol. 
Skrz. poczt 9783 


©. ms. HENRYK BERGER 


spzcjańista chorób zęków i jamy usin 


zam 7. - 8-1 i 3-8. 


M: agistrat miasta Rorodenki 
L. 387. 


Oferty i referencje pod 


posady 3 gr„ cała strona ogłoszeniowa 
235 zł, pół strony ogłoszeniowej 150 zł., 
cała strona tekstowa 480 zł, cała strona 
pod nagłówkiem (1-sza) 570 zi. Qgutosze- 
nia zamiejscowe 30 proc. droższe — Za 
ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, ©gło- 
szenia osobno stojące i bcz numeru doli 
czamy 25 proc. Odpowiedzialności za tor 
minówy druk nie óczvimuiemv Porta 


OD PÓŁ WIEKU powszEchNiE brem Ogórkowy nadaje 


damskie | ZNANY ZE SKUTECZNOŚCI 
i męskie B= | ARAGO 


Wielka Zagraniczna Firma 
poszukuje 
PRZEDSTAWICIELI: pozy zzoy ac we naai. 
steczkach M łopolski Wschod 'iej dla sprzedaży dobrze NE 
dzonego masowego artykułu. 


Dia ludzi prarowitych zapewniony stały i poważny dochód. 
„PRACA do Administracji pisma. 


Nr. 85333 


ZAMKI CYLINDROWE 


"YA LE- 


DEJA BEZWZGLĘDNE BEZPIECZEŃSTWO! 


NALEŻY zwracać 
uwagę na markę 
ochronną 


TRADE YAL E MARK 


Do nabycia we wszystkich ® 
większych sklepach 


żelaznych. 


Wystrzegać się naśladownictw 


= ss 


p ekna 


i delikatną cerę. 
Krem VsmuS nsuwa pryszcze, 
szaje i piegi. 


li. 


ST. GÓRSKIEGO Agato! i Mentclin najlepsze prosz- 


ki do zębów. 


ac Eksikans po jednym użyciu usuwa 


> vaga 


pizykry zapach potu. 


LABORATORJUM ST. G Y RSKI, WARSZAWA. 


== Żądać wszędzie = 


STIKA Stanisław 
dokumen’ 
iii Béai 


Bez h 


unieważnia zyubieoy 
wojskowy, wystawiony prze: 
U. Rzeszów, sze 


konkuren JA osie usino 


jubilersko-złotnivza 


Każdy powinien się przekonać w lokalu 
firmy przy 
uł ZYKST USKE 16. 
Uwaga: Na fi mę Boggle. 


| S. A, ROPSCHITZ 
| 
| 
| 


Norodenka dnia 19. listopada 1927. 


Magitie-t miasta Korodani wojew. Sianisławotwski: 


ozi taszaj niniejszem 


KONKURS 


na urządzenie młyna handlowego o sprawności 7(q pszenicy 
oraz gospodarczego o sprawności 45 q na dobę. 
Mtyny mają popęd motoryczny. Ofe ty wnosić należy do 
Magistratu w termiaie do dnia 5 grudnia br. 


Burmistrz: Tomasz $ Stefanowicz w. r 


przekazów nie bomiftkujeime. -- Uwaga: 
Kolumny ogłoszeniowe są vodzielone na 
8 łamów (szpalt), tekstowa na 4 lamy 
szpalty). 

PRENUMERATA 'uiestęczniee 
Z dostawa na miejsce tub 


przesyłką pocztową « « « „, M. 5.00 
Bez dostawy . « «s, « « . GŁ 48% 
Za granica 'Ł 7 co 


Udp. red. SIŁKAD ihana reiru obl 


